
Rok XV nr 581 6 czerwca 2019 r.  •  Gazeta bezpłatna  •  ISSN 1732-761X  •  Redaktor wydania: Marta Czachórska  •  następne wydanie 13 czerwca 2019 r.

Zabił psa, wieszając go 
na sznurku!
45-latka i jej brat powiesili psa na sznurku! Kobie-
ta tłumaczyła później, że zwierzę należało do jej sy-
na, a ponieważ ten się wyprowadził, postanowiła 
pozbyć się czworonoga. » str. 7

reklama 

Fo
t. 

TV
 R

eg
io

na
ln

a

Nowe auta, 
wkrótce 
nowa 
komenda
Na lubińskim rynku świętowali 
strażacy. Wręczono awanse i od-
znaczenia, ale także pochwalono 
się nowymi autami.  
�  » str. 3
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Tort, alpaki 
i bajki
W tym roku w Lubinie Dzień 
Dziecka świętowano przez kilka 
dni. Na początek w bajkowej at-
mosferze na rynku, drugiego 
dnia w zoo, a na końcu na spor-
towo. Przygotowaliśmy fotorela-
cję z tych wydarzeń. 
�  » str. 10 i 11

Show  
na powrót 
kolei
Sarsa oraz 180-osobowa orkiestra 
pod batutą Mariusza Dziubka wy-
stąpią już w sobotę, 8 czerwca, 
w Lubinie, inaugurując powrót po-
łączeń kolejowych do miasta. Sce-
ną będzie stacja kolejowa.  
�  » str. 3

»»Od niedzieli, 2 czerwca, można korzystać z kompleksu lubińskich basenów odkrytych. Aż do 20 czerwca, czyli do zakończenia 
roku szkolnego, w tygodniu to miejsce czynne będzie w godzinach 13-20, a w weekendy – od 10 do 20. Później, przez całe lato, 
obiekt dostępny będzie codziennie w godzinach 10-20. 
Warto wspomnieć, że ubiegły, 2018 rok był rekordowy. Lubińskie baseny odkryte odnotowały niemal 100 tysięcy odwiedzin. 
Czy w tym roku przekroczy tę liczbę?

 » Więcej na str. 5

Baseny
już oTwarte!
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Z Lubina pociągiem do Berlina i Budapesztu
��Jeśli remont linii kolejowej 

na trasie Legnica – Lubin – 
Rudna Gwizdanów zakończy 
się zgodnie z planem, już 
w przyszłym roku przez Lu-
bin przejeżdżać będą pocią-
gi PKP Intercity podążające 
między innymi do Berlina, 
Budapesztu czy Wiednia. 
Tak wynika z pisma ministra 
infrastruktury, które otrzy-
mał właśnie prezydent Lubi-
na Robert Raczyński.

– Lada moment ruszamy 
z połączeniami do Legnicy 
i Wrocławia. Kolejnym kro-
kiem, który chcemy zrealizo-
wać, jest włączenie stacji Lu-
bin do połączeń międzymia-
stowych dalszych oraz mię-
dzynarodowych – mówi Mar-
celina Falkiewicz, rzecznik pra-
sowy prezydenta Lubina Ro-

berta Raczyńskiego. – Kilka 
dni temu prezydent otrzymał 
odpowiedź od ministra infra-
struktury, z której wynika, że 
jeżeli modernizacja linii 289, 
którą prowadzi PKP PLK, bę-
dzie przebiegała zgodnie z pla-
nem, czyli zakończy się do koń-
ca roku 2019, będziemy mogli 
liczyć na to, że w 2020 roku Lu-
bin znajdzie się na trasach rela-
cji Wiedeń/Budapeszt/Prze-
myśl – Berlin, Katowice – Świ-
noujście, Lublin – Szczecin, 
Kraków – Szczecin oraz Świ-
noujście – Bohumin – wylicza.

Minister, odpowiadając na 
pytanie prezydenta Lubina, 
zapewnia, że PKP Intercity 
złożyło już do PKP PLK wnio-
ski o uwzględnienie pociągów 
przez Lubin i Legnicę na tych 
pięciu trasach w nowym roz-
kładzie jazdy 2019/2020.

Ponadto minister planu-
je „objąć te pociągi umową 
o świadczenie usług publicz-
nych”.

– To są odległe trasy, dzię-
ki temu mieszkańcy będą 
mogli kolejami dojechać na 
wakacje czy na weekendo-
wą wycieczkę. Stwarza to 
ogromne możliwości, rów-
nież biznesowe, dlatego li-
czymy, że PKP PLK wywiąże 
się z terminów i rzeczywiście 
do końca roku ta moderniza-
cja się zakończy. A w związ-
ku z tym już w styczniu bę-
dziemy mogli pojechać kole-
ją jeszcze dalej – dodaje Fal-
kiewicz.

Ostateczna wersja nowego 
rozkładu jazdy będzie znana 
dopiero jesienią, wprowadzo-
na zaś zostanie w grudniu.

Marta Czachórska

Lubin znajdzie się na trasach relacji Wiedeń/Budapeszt/Przemyśl – 
Berlin, Katowice – Świnoujście, Lublin – Szczecin, Kraków – Szczecin oraz 

Świnoujście – Bohumin
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Wielkie widowisko  
na rynku jeszcze raz
��To było wspaniałe wi-

dowisko, które przy-
ciągnęło do lubińskiego 
rynku tłumy. Właśnie 
powstała specjalna 
strona internetowa, 
dzięki której każdy bę-
dzie mógł przypomnieć 
sobie Wielki Koncert 
Wolności, który odbył 
się ostatniego dnia 
sierpnia ubiegłego ro-
ku. Jak zapowiadają 
władze miasta, w tym 
roku również odbędzie 
się koncert na rynku 
z okazji rocznicy Zbrod-
ni Lubińskiej.

31 sierpnia ubiegłego 
roku na tutejszym ryn-
ku zagrała stuosobowa 
orkiestra Dziubek Band 

i wystąpiły takie gwiaz-
dy, jak Kayah, Bednarek, 
Ania Karwan i Krzysztof 
Cugowski. Widowisko 
wzbogacone o mapping, 
pokaz laserów i sztucz-
nych ogni oglądało – jak 
szacuje lubiński Urząd 
Miejski – około 12 tysię-
cy osób na miejscu i 11 
tysięcy dzięki transmisji 
telewizyjnej.

Wydarzenie zorgani-
zowano z okazji 36. rocz-
nicy Zbrodni Lubińskiej 
i setnej odzyskania przez 
Polskę niepodległości.

Na portalu wielki-
koncertwolnosci.pl, któ-
ry właśnie został uru-
chomiony, można obej-
rzeć jeszcze raz cały kon-
cert, dzięki TV Regional-

na.pl, która go uwiecz-
niła. Na stronie znala-
zły się również fotogra-
fie wykonane przez To-
masza Foltę oraz to, co 
uchwycił obiektyw apa-
ratu drona latającego 
nad rynkiem.

I w  tym roku lubi-
nianie będą mieli moż-
liwość wzięcia udzia-
łu w koncercie na ryn-
ku zorganizowanym 
z okazji kolejnej rocz-
nicy Zbrodni Lubiń-
skiej. – Będzie to koncert 
z udziałem między inny-
mi mieszkańców. Szcze-
gółów jednak na razie 
nie zdradzamy – mówią 
organizatorzy z lubiń-
skiego magistratu.

MRT

Cały koncert można obejrzeć 
na stronie internetowej  
wielkikoncertwolnosci.pl
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30. rocznica i zdjęcia sprzed lat
��Prezydent Lubina Robert Ra-

czyński w mediach społecznoś-
ciowych przypomina wydarze-
nia sprzed 30 lat, publikując 
stare zdjęcia z wiecu wybor-
czego w Lubinie. Na jednej 
z fotografii niemowlę w wóz-
ku. Czy ktoś je rozpoznaje? 
Dziś ta osoba – ona lub on – 
powinna mieć około 30 lat – 
tyle, ile ma wolność w Polsce.

„Dokładnie 30 lat temu na 
przełomie maja i czerwca w lu-
bińskim rynku odbywał się 
wiec wyborczy przed pierwszy-
mi wolnymi wyborami, w któ-
rym uczestniczył wielki gwiaz-
dor tamtych czasów Yves Mon-
tand – francuski aktor i piosen-
karz pochodzenia włoskiego. 
W czasie wiecu zostało wyko-
nane także to poniższe zdjęcie” 
– pisze prezydent Lubina. 

Autorem zdjęć jest Jerzy Ko-
siński. Zrobił je w 1989 roku. 

Na jednej z fotografii 
uwiecznił niemowlę 
w wózku. Może ktoś 
rozpoznaje się w tej 
małej dziewczynce 
albo chłopcu, a może 
zna tę osobę?

– Proszę o  udo-
stępnianie, może uda 
nam się znaleźć oso-
bę z tej wyjątkowej 
fotografii z 1989 ro-
ku – apeluje na swo-
im Facebook Robert 
Raczyński.

Piszcie do nas na 
maila redakcja.lu-
bin@tvl.pl.

MRT
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Nowe auta,  
wkrótce nowa komenda
��Na lubińskim rynku świę-

towali strażacy – 31 maja 
odbył się tu oficjalny apel 
i wręczono awanse oraz od-
znaczenia. W przyszłym ro-
ku to święto zapowiada się 
wyjątkowo, ponieważ nasi 
pożarnicy planują je połą-
czyć z otwarciem nowej, 
właśnie dobudowywanej 
części komendy.

Choć święto strażaków 
wypada 4 maja, to lubińscy 
pożarnicy świętowali właś-
nie teraz. W tym roku wyjąt-
kowo odbyła się tylko część 
oficjalna, bez Festynu Straża-
ckiego. Awanse i odznaczenia 
otrzymało 23 strażaków, za-
równo z lubińskiej jednostki 
Państwowej Straży Pożarnej, 
jak i Ochotniczych Straży Po-
żarnych z terenu powiatu lu-
bińskiego. 

Czasem groźnie, 
czasem śmiesznie

Tego dnia też ze służbą po-
żegnał się, przechodząc na 
emeryturę, młodszy bryga-
dier Henryk Wicherski, do-
wódca jednostki PSP, który 
przepracował w lubińskiej ko-
mendzie 31 lat.

– Przeleciało jak jeden 
dzień – uśmiecha się. – Zda-
je mi się, że niedawno wstą-
piłem do służby, a teraz przy-

szedł czas, żeby ją zakończyć 
– mówi. – W tamtych cza-
sach to była pewna ucieczka 
przed służbą wojskową, ale 
wyszło tak, jak wyszło, że zo-
stał to mój zawód, który lubię 
– przyznaje.

Przez te wszystkie lata Wi-
cherski brał udział w wielu 
akcjach, wśród tych najcięż-
szych wspomina między in-
nymi wielką powódź, pożar 
biblioteki w Lubinie czy sto-
larni na Starym Lubinie. – 
Trochę tych wyjazdów było 
– stwierdza, dodając, że cza-
sem było też i zabawnie. – 
Były różne sytuacje. Straża-
cy musieli sobie poradzić na 
przykład z krową, która była 
przy nadziei i odebrać poród 
– śmieje się.

Około tysiąc 
interwencji

Święto strażaków to do-
bry czas na podsumowania. 
– Żaden rok nie jest dobry dla 
straży pożarnej, bo mamy na-
prawdę dużo akcji, ale nie by-
ły to akcje skomplikowane 
– mówi młodszy brygadier 
Eryk Górski, komendant po-
wiatowy Państwowej Straży 
Pożarnej w Lubinie. – W ubie-
głym roku mieliśmy też akcje 
duże, w których brały udział 
jednostki z całego powiatu, 
jak również z województwa 

dolnośląskiego, gdy do gasze-
nia zaangażowane były duże 
siły i środki – dodaje wylicza-
jąc pożar w fabryce styropia-
nu, który wybuchł w maju, 
oraz pożar nielegalnego wy-
sypiska w Kłopotowie.

W  2018 roku lubińscy 
strażacy brali udział w sumie 
w 924 interwencjach. Więk-
szość z nich, a dokładnie 481, 
stanowiły wyjazdy do poża-
rów. Reszta spowodowana 
była wypadkami samocho-
dowymi oraz gwałtownymi 
zjawiskami pogodowymi.

Trzy nowe
Od teraz w pracy lubiń-

skim strażakom będą po-
magać trzy nowe samocho-
dy, które niedawno otrzyma-

li. To volkswagen crafter do 
przewozu ratowników i sprzę-
tu specjalistycznego grupy po-
szukiwawczo-ratowniczej 
oraz dwa auta terenowe opera-
cyjne: lekki isuzu oraz tej samej 
marki z systemem tnąco-ga-
szącym Cobra. W tym roku do 
tutejszej komendy ma również 
trafić samochód pierwszorzu-
towy, czyli taki który najszyb-
ciej wysyłany jest na miejsce 
zdarzenia. Zastąpi 19-letniego 
wysłużonego MAN-a.

Rozbudowa trwa
Najbardziej jednak lubiń-

scy strażacy cieszą się z roz-
budowy komendy, która roz-
poczęła się w 2017 roku i po-
winna zakończyć na począt-
ku przyszłego roku.

– W ubiegłym roku zakoń-
czyliśmy kolejny etap, czyli 
stan surowy otwarty. W tym 
będziemy kontynuować pra-
ce, a w przyszłym planujemy 
już otwarcie, które chcemy 
połączyć z Dniem Strażaka 
– mówi komendant Górski. 
– To dla nas ważna inwesty-
cja, ze względu na to, że wa-
runki lokalowe, które są teraz 
w użytkowanym przez nas 
obiekcie, są fatalne. Pomiesz-

czenia są już stare, wysłużone 
i nie spełniają podstawowych 
warunków do funkcjonowa-
nia strażaków w systemie 
24-godzinnym – przyznaje.

W tej chwili w lubińskiej 
PSP służy 60 strażaków. Do 
tego w powiecie lubińskim 
działa 18 Ochotniczych Stra-
ży Pożarnych, w  których 
czynnie działa 300 osób, 
w tym 30 kobiet.

Marta Czachórska
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»» Sarsa oraz 180-osobowa orkiestra pod batutą Mariusza Dziubka wystąpią już w najbliższą sobotę 
w Lubinie, inaugurując powrót połączeń kolejowych do miasta. Sceną będzie miejsce dość nietypowe,  
bo stacja kolejowa. W pobliżu zaś staną food trucki. Ale atrakcji będzie znacznie więcej.

– Już 8 czerwca, czy-
li w przeddzień startu kolei 
w Lubinie, organizujemy dla 
mieszkańców duży koncert 
na inaugurację powrotu ko-
lei do miasta. Na rozpoczę-
cie koncert Sarsy. Następnie 
Dziubek Band ze 180-osobo-
wą orkiestrą wykona koncert 
muzyki filmowej, w którym 
będziemy mieli okazję zoba-
czyć mieszkańców miasta. 
Wystąpią w nim osoby wy-
łonione w drodze castingu 
organizowanego przez Cen-
trum Kultury Muza, więc za-
powiada się ciekawe wydarze-
nie – mówi Marcelina Falkie-
wicz, rzecznik prezydenta Lu-
bina.

Muzykom towarzyszyć 
będą mażoretki, tancerze oraz 
akrobaci i… pociąg. Dyry-
gent i jednocześnie reżyser te-
go wydarzenia, Mariusz Dziu-
bek przyznaje, że choć brał już 
udział w koncertach, w któ-
rych tory były jednym z ele-
mentów, to po raz pierwszy 
cała uwaga skierowana bę-
dzie na dworzec, pociąg i tory.

– Scena będzie nietypo-
wa, bo oprócz tradycyjnej 
sceny usytuowanej na dwor-
cu, naszą główną sceną będą 

tory, dworzec – tę infrastruk-
turę chcemy wykorzystać. To 
właśnie tam będzie stała or-
kiestra, będzie grała i witała 
pociąg, który nadjedzie. Tam 
będzie śpiewała ekscentrycz-
na Sarsa, tam wystąpią ma-
żoretki, tancerze i tancerki, 
akrobaci oraz zwycięzca „The 
voice of Poland” Marcin Sój-
ka – wylicza Dziubek.

W pobliżu dworca pojawią 
się food trucki, których część 
przeniesie się tu z lubińskie-
go rynku. Od 7 do 9 czerw-
ca w naszym mieście będzie 
się bowiem odbywać Food 
Truck Show.

– Dzięki temu mieszkań-
cy będą mogli w dwóch miej-
scach korzystać z ciekawych 
atrakcji, co mam nadzieję 
przyciągnie ich, po to, by zo-
baczyć jak promujemy kolej 
w Lubinie – dodaje Marceli-
na Falkiewicz.

Impreza rozpocznie się 
o godzinie 19, ale bramy ot-
warte zostaną już o 18. Ponie-
waż będzie to impreza maso-
wa, teren zostanie ogrodzo-
ny, a część ulic znajdujących 
się w pobliżu stacji kolejowej 
wyłączona z ruchu. 

Marta Czachórska

Show 
na 
powrót 
kolei
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Wręczono sześć medali 
ministra spraw we-

wnętrznych i admini-
stracji, tyle samo meda-
li zarządu oddziału wo-
jewódzkiego OSP oraz 

11 awansów
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Od czerwca wyższy zasiłek dla bezrobotnych
Zasiłek dla bezrobotnych z powia-
towego urzędu pracy będziesz 
mógł uzyskać, gdy zarejestrujesz 
się jako osoba bezrobotna i speł-
nisz kryterium do jego nabycia. 
Warunkiem otrzymania zasiłku dla 
bezrobotnych jest wykazanie się 
między innymi okresem: zatrud-
nienia, prowadzenia działalności 
gospodarczej, pobierania: renty 
z tytułu niezdolności do pracy, 
świadczenia pielęgnacyjnego lub 
specjalnego zasiłku opiekuńczego, 
świadczenia usług na podstawie 
umowy uaktywniającej (umów dla 
niań).
Wysokość zasiłku dla bezrobotnych 
uzależniona jest od stażu pracy, dla-
tego też, osoba która:
☑ posiada mniej niż 5 lat pracy, 
otrzyma 80 proc. kwoty zasiłku,
☑ posiada 5 do 20 lat pracy, wów-
czas otrzyma zasiłek w wysokości 
100 proc.,
☑ posiada co najmniej 20 lat pra-
cy, otrzyma najwyższy zasiłek, tj. 
w wysokości 120 proc.
Kwotę zasiłku ustala się raz w roku 
(1 czerwca), a przy jej wyliczaniu 
uwzględnia się wartość inflacji. 
Z komunikatu Prezesa Głównego 
Urzędu Statystycznego z dnia 15 

stycznia 2019 roku  wynika, że 
średnioroczny wskaźnik cen towa-
rów i usług konsumpcyjnych ogó-
łem w 2018 roku w stosunku do 
2017 roku wyniósł 101,6 w związ-

ku z czym nastąpił wzrost cen 
o 1,6%. 
Na tej podstawie Minister Rodziny, 
Pracy i Polityki Społecznej wydał 
obwieszczenie, że od dnia 1 czerw-

ca 2019 r. zmienia się wysokość za-
siłku dla bezrobotnych. 
W stosunku do ubiegłego roku, od 
1 czerwca 2019 roku wysokość za-
siłku wzrośnie o około 20 złotych. 

Istotna jest nie tylko wysokość przy-
znanego świadczenia, ale także czas 
jego pobierania. 
Okres, na jaki bezrobotny uzy-
skuje prawo do zasiłku zależy 

między innymi od: stopy bezro-
bocia na danym obszarze, wieku 
bezrobotnego, posiadanego sta-
tusu - samotnego wychowywania 
dziecka.
W powiecie lubińskim zasiłek wy-
płacany jest przez okres 180 dni. 
Bez względu na miejsce zamieszka-
nia, przez 365 dni mogą otrzymy-
wać zasiłek bezrobotni, którzy 
ukończyli 50 lat i mają co najmniej 
20-letni staż pracy.
Na wyższe świadczenia mogą liczyć 
też osoby, które są w trakcie realiza-
cji stażu, odbywają szkolenia, stu-
dia podyplomowe lub kontynuują 
naukę w szkole, ponieważ świad-
czenia te także podlegają waloryza-
cji.
Przypominamy, że wszystkie świad-
czenia przyznawane przez powia-
towe urzędy pracy wypłacane są 
z dołu, za okresy miesięczne, nie 
później niż w ciągu 14 dni od dnia 
upływu okresu, za który świadcze-
nie jest wypłacane. Wobec tego, 
zasiłki, stypendia i dodatki aktywi-
zacyjne w wyższej kwocie, za mie-
siąc czerwiec otrzymamy do 14 lip-
ca br. 

Bożena Głowińska, 
PUP Lubin 

CENTRUM AKTYWIZACJI  
ZAWODOWEJ

ul. Jana Kilińskiego 12b, 59-300 Lubin, tel. (076) 746-14-01, fax 746-14-00,
e-mail wrln@praca.gov.pl      www.puplubin.pl

Kwoty stypendiów obowiązujące do 31 maja 2019 i od 1 czerwca 2019:
 Stypendia % kwoty zasiłku

Obowiązujące
do 31 maja br.

Obowiązujące
od 1 czerwca br.

- stażowe,
- szkoleniowe

120 % 1 017,40 1 033,70

- z tytułu kontynuacji nauki 100 % 847,80 861,40

szkoleniowe: 
- w związku z podjęciem zatrudnienia w trakcie szkolenia,
- w związku z odbywaniem studiów podyplomowych

20 % 	 169,60 172,30

Dodatek aktywizacyjny do 50% 423,90 430,70

- Podane kwoty w tabeli są kwotami brutto.

 Kwoty zasiłków obowiązujące do 31 maja 2019 r. i od 1 czerwca 2019:�
Obowiązujące do 31 maja br. Obowiązujące od 1 czerwca br.

Zasiłki dla  
bezrobotnych

Okres pierwszych 90 dni posia-
dania prawa do zasiłku

Okres kolejnych dni  posiadania 
prawa do zasiłku

Okres pierwszych 90 dni posia-
dania prawa do zasiłku

Okres kolejnych dni  posiadania 
prawa do zasiłku

Podstawowy (100%) 847,80 665,70 861,40 676,40

Obniżony (80%)* 678,30 532,60 689,20 541,20

Podwyższony (120%)* 1 017,40 798,90 1 033,70 811,70

- Podane kwoty w tabeli są kwotami brutto.
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Baseny już otwarte!
��Kompleks lubińskich ba-

senów odkrytych w nie-
dzielę, 2 czerwca, rozpo-
czął nowy sezon. Jak co ro-
ku pierwszego dnia otwar-
cia – wstęp na kąpielisko 
był bezpłatny. Teraz co-
dziennie – zarówno w dni 
powszednie, jak i w week-
endy – można skorzystać 
z wodnych kąpieli.

To idealne miejsce, by się 
schłodzić. Po wielu chłod-
niejszych dniach, od sobo-
ty możemy cieszyć się pięk-
ną pogodą. A od niedzieli 
lubinianie mogą też korzy-
stać z kompleksu basenów 
odkrytych.

Przygotowania do ot-
warcia po zimowej prze-

rwie trwały już od jakiegoś 
czasu. Oprócz standardo-
wych porządków i przygo-
towań, rozpoczęto również 
powiększanie plaży. Dzięki 
temu w najgorętsze dni z ba-
senu będzie mogło skorzy-
stać o 300, 400 osób więcej 
niż do tej pory.

– Jak zauważyliśmy 
w ubiegłym roku, pomi-
mo tego że powiększyli-
śmy basen, to jednak przy 
kilku najbardziej gorących 
dniach powierzchnia na-
szej plaży nie była wystar-
czają, żeby przyjąć wszyst-
kich chcących przyjść na 
nasze obiekty – przyznaje 
Piotr Midziak, prezes Re-
gionalnego Centrum Spor-
towego.

Aż do 20 czerwca, czyli 
do zakończenia roku szkol-
nego, w tygodniu baseny od-
kryte będą czynne w godzi-
nach 13-20, a w weekendy – 
od 10 do 20. Później, przez 
całe lato, z obiektu będzie 
można korzystać codzien-
nie w godzinach 10-20.

Przypomnijmy, że woda 
we wszystkich nieckach jest 
podgrzewana. W brodziku 
ma około 28 stopni Celsju-
sza, a w basenach rekrea-
cyjnym i pływackim 25-26 
stopni Celsjusza.

Warto wspomnieć, że 
ubiegły, 2018 rok był rekor-
dowy. Lubińskie baseny od-
kryte odnotowały niemal 
100 tysięcy odwiedzin. 

Marta Czachórska

Powstaną pumptrack i miejsca do rekreacji
��Pumptrack, siłownie ple-

nerowe, boiska wielofunk-
cyjne, strefy relaksu, place 
zabaw i ścianki wspinaczko-
we – takie między innymi 
atrakcje znajdą się w miej-
scach do rekreacji, które 
mają powstać w Lubinie. 
Miasto chce odświeżyć 
w ten sposób między innymi 
plac przy ul. Konstytucji 3 
Maja, gdzie obecnie znajdu-
je się skatepark, oraz teren 
przy ul. Pawiej, w okolicach 
Kielicha. Wkrótce ma zostać 
rozstrzygnięty przetarg na 
wykonanie projektów tych 
inwestycji.

– W tym roku chcemy wy-
konać dokumentacje pro-
jektów, a w przyszłym za-
mierzamy zająć się realiza-
cją tych inwestycji – mówi 
Marcelina Falkiewicz, rzecz-
nik prezydenta Lubina. – Bę-
dziemy szukać dofinansowa-
nia na te cztery przedsięwzię-
cia i w zależności od pozyska-
nych środków, po kolei je rea-
lizować – dodaje, gdy pytamy 
o terminy budowy.

Tak jak zapowiadano 
w ubiegłym roku, na tere-
nach przy ul. Konstytucji 
3 Maja ma powstać pump-
track, a właściwie dwa, bo 
mały i duży. Mniejszy bę-
dzie miał minimum 86 m 
długości, większy – mini-
mum 600 m. Ponadto stwo-
rzone zostanie miastecz-
ko rowerowe do ćwiczeń 
umiejętności poruszania się 
w ruchu drogowym, pole 
do gry w szachy, minimum 

trzy ścianki bouderowe, sla-
ckline na wysokości od 0,5 
do 1 m, terenowa trasa ro-
werowa oraz boisko do ko-
szykówki. Znajdzie się tak-
że miejsce dla strefy relaksu 
z ławkami i stolikami.

Miasto chce się również 
zająć terenem w  pobliżu 
Kielicha. Powstaną tam: si-
łownia plenerowa, strefa re-
laksu, plac zabaw oraz mini-
mum trzy ścianki bouldero-
we.

Trzecim miejscem, któ-
re zostanie odświeżone, jest 
park Jesionowy, między uli-
cami Hutniczą a Kaczyńskie-
go. W planach jest zbudowa-
nie boiska wielofunkcyjnego, 
siłowni plenerowej, strefy re-
laksu z ławkami i grami edu-
kacyjnymi, a także placu za-
baw.

Czwartym i  ostatnim 
miejscem, które czekają zmia-
ny, jest teren ograniczony uli-
cami Wyszyńskiego, Pawią 

i Wronią. Tak jak w parku Je-
sionowym mają tu powstać: 
boisko wielofunkcyjne, si-
łownia plenerowa oraz stre-
fa relaksu.

W przetargu na przygoto-
wanie projektu tych inwesty-
cji wystartowało kilka film. 
Lubiński magistrat otworzył 
już oferty, które wpłynęły. 
Wkrótce spośród nich wy-
bierze tego, kto zrealizuje to 
przedsięwzięcie.

Marta Czachórska

��Śluby cywilne będą się 
odbywać w lubińskim ra-
tuszu. Ta zmiana wpro-
wadzona zostaje na stałe, 
zaś budynek, w którym 
do tej pory mieścił się Pa-
łac Ślubów, czeka gene-
ralny remont.

Pierwsze ceremonie 
w ratuszu zaplanowano na 
7 czerwca. Sala ślubów bę-
dzie się mieścić na parterze 
budynku, w pomieszcze-
niu, które na co dzień jest 
galerią sztuki.

– Prestiż tego miejsca 
z pewnością jest większy. 
Czekamy na pierwsze pa-
ry, którym udzielimy ślu-
bu w ratuszu – mówi Kazi-
mierz Śliwowski, szef Urzę-
du Stanu Cywilnego, doda-
jąc, że wszyscy, którzy pla-
nowali wejść w związek 
małżeński w najbliższym 
czasie, zostali już uprze-
dzeni, że wezmą go w in-
nym miejscu. Pary otrzy-
mały też jednorazowe prze-

pustki, aby wjechać na ry-
nek samochodem.

Budynek przy ul. Marii 
Skłodowskiej-Curie, w któ-
rym do tej pory odbywały 
się ceremonie ślubne, zosta-
nie gruntownie wyremon-
towany. W tym roku lu-
biński magistrat chce ogło-
sić przetarg na wykonanie 
dokumentacji projekto-
wej, a w 2020 mają się roz-
począć prace.

– Przede wszystkim za-
leży nam na wyremonto-
waniu tego budynku, któ-
ry daje wiele możliwości. 
Jest kilka pomysłów, jak 
go wykorzystać, ale na ra-
zie nie zapadła żadna decy-
zja – przyznaje Marcelina 
Falkiewicz, rzecznik pre-
zydenta Lubina, dodając, 
że w Pałacyku na razie na-
dal będą funkcjonować bi-
blioteka oraz Centrum Psy-
choonkologii, które mieści 
się tu od lutego ubiegłego 
roku.

MRT

Śluby cywilne 
od teraz 
w ratuszu
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Pumptrack to specjalnie zaprojektowany tor przeszkód składającym się z garbów, zakrętów profilo-
wanych oraz małych „hopek” ułożonych w takiej kolejności, by możliwe było rozpędzanie się i utrzymy-
wanie prędkości bez konieczności pedałowania. Nabieranie prędkości możliwe jest dzięki odpowiednio 
wyprofilowanym przeszkodom (garbom), na których użytkownik, wykonując ruchy góra-dół (tzw. pom-
powanie), porusza się w wybranym kierunku wykorzystując siłę ciężkości i siłę odśrodkową, stąd nazwa 
pumptrack.
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Coraz więcej pol-
skich miast buduje 
u siebie pumptracki
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Przeszli przez miasto dla życia i rodziny
��Z transparentami „Życie 

tak, aborcja nie”, „Pro life” 
czy „Żyj naprawdę” prze-
szedł w niedzielę, 2 czerw-
ca, ulicami Lubina Marsz 
dla Życia i Rodziny. – Celem 
tego marszu jest promocja 
wartości życia i rodziny – 
mówi ksiądz Marcin Kozy-
ra, koordynator wydarze-
nia.

W Lubinie ten marsz zor-
ganizowano już po raz szó-
sty. Ubrani na biało miesz-
kańcy – dzieci, dorośli, du-
chowni, całe rodziny – wy-

ruszyli spod kościoła św. Ja-
na Bosko, gdzie wcześniej od-
prawiona została msza świę-
ta, by swój pochód zakończyć 
w lubińskim rynku. To właś-
nie tu odbył się rodzinny pik-
nik. Było sporo śmiechu i za-
bawy. Dzieci tańczyły i śpie-
wały. Można było także mię-
dzy innymi puszczać ogrom-
ne bańki mydlane oraz zro-
bić sobie całą rodziną wspól-
ne zabawne zdjęcie.

Marsz dla Życia i Rodziny 
to inicjatywa ogólnopolska. 
W tym roku takie pochody 
przeszły lub przejdą ulicami 

wielu miast w kraju. Wszędzie 
powód jest ten sam: propago-
wanie wartości rodzinnych 
i wyrażenie szacunku dla ży-
cia ludzkiego.

– Celem tego marszu jest 
promocja wartości życia i ro-
dziny. Chcemy Panu Bogu 
podziękować za życie, to jest 
największy dar Boga – mó-
wi ksiądz Marcin Kozyra. – 
Chcemy przez ten marsz wy-
rażać nasze przywiązanie do 
rodziny. Według bożego pla-
nu, rodzina to jest mama, ta-
ta i dzieci. Chcemy Panu Bo-

gu podziękować za nasze ro-
dziny – dodaje.

Każdy marsz co roku ma 
inne hasło – w  tym roku 
brzmi ono: „Seksedukacja to 
deprawacja!”.

Organizatorami lubińskie-
go pochodu są: Salezjańska 
Szkoła Podstawowa im. św. 
Dominika Savio, Salezjańska 
Wspólnota Rodzin „Naza-
ret”, Domowy Kościół – ga-
łąź rodzinna Ruchu Światło-
-Życie.

Marta Czachórska
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To inicjatywa ogólnopol-
ska, Lubin przyłączył się do 
niej po raz szósty
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Okradł 
własną 
matkę,  
gdy ta  
była 
w szpitalu
40-letni mieszkaniec 
gminy wiejskiej Lubin 
okradł chorą matkę, 
gdy ta leżała w szpita-
lu.
Mężczyzna pod nie-
obecność matki wy-
kradł jej kartę płatni-
czą i zaczął regularnie 
wypłacać po tysiąc 
złotych. W sumie wy-
brał z konta kobiety 
29 tys. zł. 
– Przyznał się do kra-
dzieży pieniędzy, tłu-
macząc funkcjonariu-
szom, że całą kwotę 
przeznaczył na bieżą-
ce wydatki i remont 
kuchni – mówi aspi-
rant sztabowy Sylwia 
Serafin, oficer praso-
wy Komendy Powia-
towej Policji w Lubi-
nie.
40-latkowi grozi teraz 
kara do pięciu lat po-
zbawienia wolności.

JD

Mężczyzna 
zmarł  
za 
kierownicą
W Nieszczycach w po-
wiecie lubińskim do-
szło do nieszczęśliwe-
go wypadku. Za kie-
rownicą samochodu, 
prawdopodobnie 
z przyczyn natural-
nych, zmarł mężczy-
zna.
Informację o zdarze-
niu otrzymaliśmy 29 
maja od jednego z na-
szych Czytelników. 
Wynikało z niej, że na 
poboczu drogi leży 
martwy mężczyzna. 
Potwierdziła nam to 
rzeczniczka lubińskiej 
policji.
– Według wstępnych 
wiadomości od dyżur-
nego, kierowca zmarł 
z przyczyn natural-
nych podczas jazdy. 
Na tę chwilę nie wie-
my jeszcze, czy było 
to zasłabnięcie, za-
wał czy może coś in-
nego. Samochód 
znajduje się na pobo-
czu jezdni. W zdarze-
niu nie uczestniczyły 
inne pojazdy – mówi-
ła po zdarzeniu Syl-
wia Serafin, oficer 
prasowy Komendy 
Powiatowej Policji 
w Lubinie.
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Ciężarówka dachowała  
na S3
»» Ponad dwie godziny trwała akcja wydobywania 

kierowcy z ciężarówki, która dachowała na S3. Do 
wypadku doszło 3 czerwca po godzinie 10. Przyczy-
ną zdarzenia było prawdopodobnie pęknięcie 
przedniej opony.

Kilka zastępów straży po-
żarnej, specjalne posiłki z cięż-
kim sprzętem z Legnicy oraz 
kilkunastu ratowników wy-
dobywało 26-letniego kierow-
cę uwięzionego w kabinie cię-
żarówki. Na drodze S3 z Lu-
bina do Legnicy, na wysoko-
ści Gorzelina dachowała cię-
żarówka przewożąca tłuczeń.

Przyczyną wypadku było 
prawdopodobnie pęknięcie 

przedniej lewej opony. Gdy 
kierowca złapał gumę, stra-
cił panowanie nad kierowni-
cą, zjeżdżając na pas zieleni. 
Siła odśrodkowa pociągnęła 
ciężarówkę i auto dachowa-
ło. Kierowca został uwięzio-
ny w kabinie.

Strażacy musieli sprowa-
dzać specjalny sprzęt hy-
drauliczny i kilkudziesięciu 
minutach pracy wydobyto 

mężczyznę. Kierowca był 
cały czas przytomny. Zo-
stał przetransportowany do 
szpitala przy ul. Bema w Lu-
binie.

Na czas działań służb le-
we pasy ekspresówki w obu 
kierunkach zostały zabloko-
wane. Do tego na drogę wy-
sypał się tłuczeń, który prze-

woziła ciężarówka. Ruch od-
bywał się prawą stroną jezd-
ni. Utworzyły się spore kor-
ki. 

Katarzyna Skoczylas

Zabili psa, wieszając go na sznurku!
��Do makabrycznego zda-

rzenia doszło w Dzień 
Dziecka w gminie Lubin. 
45-latka i jej brat powiesi-
li psa na sznurku! Kobieta 
tłumaczyła później, że 
zwierzę należało do jej sy-
na, a ponieważ ten się wy-
prowadził, postanowiła 
pozbyć się czworonoga.

Policję wezwał sąsiad 
45-latki. Na miejsce przy-
jechał też lekarza wetery-
narii. Jednak mimo że po-
wieszony pies jeszcze oddy-
chał, nie udało się go urato-
wać.

Funkcjonariusze zatrzy-
mali 45-letnią właścicielkę 
zwierzaka oraz jej 48-let-
niego brata. Kobieta powie-
działa, że pies należał do jej 
syna. Gdy ten wyprowadził 
się z domu, postanowiła po-
zbyć się czworonoga. Na-
mówiony przez nią brat po-
wiesił psa na podwórku ko-
ło domu!

– Bojąc się odpowiedzial-
ności, 48-latek odciął sznu-
rek, lecz na ratunek było za 
późno. Jak potwierdził le-
karz weterynarii, pies zo-

stał uduszony – mówi aspi-
rant sztabowy Sylwia Sera-
fin, oficer prasowy lubiń-
skiej policji.

Zarówno 45-latka, jak 
i jej brat usłyszeli zarzut za-
bicia psa ze szczególnym 
okrucieństwem. Obo-
je przyznali się do winy. 
W chwili zatrzymania ko-
bieta była pijana, miała 2,3 

promila alkoholu w organi-
zmie.

– Decyzją sądu oboje zo-
stali tymczasowo areszto-
wani na okres dwóch mie-
sięcy. Za to przestępstwo 
może im grozić nawet do 
pięciu lat pozbawienia wol-
ności – informuje rzecznik 
prasowy lubińskiej policji. 
– Apelujemy do wszystkich 

osób, które mają wiedzę 
na temat znęcania się nad 
zwierzętami, aby zgłaszać 
takie sytuacje funkcjona-
riuszom. Dzięki wrażliwo-
ści innych ludzi, bezbron-
ne, krzywdzone zwierzę-
ta będą mogły znaleźć bez-
pieczny dom – dodaje poli-
cjantka.

MRT

Zboczeniec 
zaczepia  
dzieci
W mediach społecznościowych lubi-
nianki wymieniają się informacją 
o zboczeńcu, ostrzegając się nawza-
jem. Podobno zaczepia dzieci, a gdy 
w pobliżu nie ma dorosłych, obnaża 
się przed nimi.
– Mieszkańcy osiedla Świerczew-
skiego uważajcie na dzieci – napisa-
ła kobieta w jednej z grup dla mam 
z naszego miasta na Facebooku, do-
dając, że mężczyzna najpierw wita 
się mówiąc „Dzień dobry”, a gdy 
w pobliżu nie ma dorosłych, obnaża 
się przed dziećmi.
W komentarzach pod tym wpisem 
pojawiła się informacja o innym 
mężczyźnie, który w Ruszowicach 
i okolicy tej miejscowości (powiat 
głogowski) zaczepia kobiety i rów-
nież próbuje się obnażać. Według 
słów internautki, jeździ samocho-
dem o rejestracji DLU.
Rzecznik prasowy lubińskiej policji 
Sylwia Serafin nie potwierdza jed-
nak, by na tutejszą komendę wpły-
nęło zgłoszenie o mężczyźnie zacze-
piającym dzieci. Jeśli ktoś był świad-
kiem podobnego zdarzenia, powi-
nien jak najszybciej skontaktować 
się z policją.

MRTWłaścicielka namówiła brata, by zabił jej psa
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Wypadek wyglądał dramatycznie. Przez kilka godzin ruch na drodze był utrudniony
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Powiatowe
powiat lubiński

Nie da rady  
ich nie kochać…
��147 rodzin z powiatu lu-

bińskiego celebrowało Dzień 
Rodzicielstwa Zastępczego. 
Z okazji tego święta podzię-
kowania za opiekę nad 
dziećmi złożył im starosta 
Adam Myrda. 

Powiatowy Ośrodek Pieczy 
Zastępczej przygotował piknik 
nie tylko z myślą o rodzicach 
zastępczych i ich wychowan-
kach. W powiecie lubińskim 
dzieci otaczają opieką także 
pracownicy dwóch rodzin-
nych domów dziecka i trzech 
placówek opiekuńczych. 

– Dla mnie wszyscy jeste-
ście rodzicami i za ten trud, 
którego się codziennie podej-
mujecie, bardzo wam dzisiaj 
dziękuję – mówił do nich sta-
rosta. 

– To bardzo wymagają-
ca rola. Dzieci rzeczywiście 
przysparzają czasem dużego 
trudu, ale jeśli ktoś naprawdę 
kocha dzieci, to ten trud rato-
wania ich zaowocuje wielkim 
szczęściem – mówi Iwona 
Błaszczyk, jedna z opiekunek, 
które odebrały symboliczny 
certyfikat rodzica zastępcze-
go. – Gdy dziecko zaczyna 
normalnie żyć, uczyć się i do-
brze funkcjonować wśród ró-
wieśników, to dla mnie jest to 
najpiękniejsza nagroda. I nie 
da rady ich nie kochać. Cza-
sem tylko robi mi się przykro, 
gdy ktoś mi zarzuca, że robię 

to dla pieniędzy. Mam wtedy 
ochotę zapytać, że skoro to 
taki łatwy kawałek chleba, to 
dlaczego ten ktoś sam nie sko-
rzysta z takiej okazji – dodaje.

Podziękowania rodzicom 
zastępczym przekazała też mi-
nister rodziny, pracy i polityki 
społecznej, Elżbieta Rafalska. 
MRPiPS podkreśla, że liczba 
dzieci przebywających w ro-
dzinach zastępczych w ciągu 
roku w 2018 r. wyniosła 72 
339 i jest to o 1,1 proc. mniej 
niż rok wcześniej. Optymi-
zmu ministerialnych komuni-
katów nie podziela jednak Ar-
tur Tórz, dyrektor Powiatowe-
go Ośrodka Pieczy Zastępczej 
w Lubinie: – Na terenie nasze-
go powiatu mamy do czynie-
nia z wyraźnym wzrostem licz-
by naszych podopiecznych. Co 
więcej, stosunkowo niewielka 
część z nich to sieroty biologicz-
ne. Większość pochodzi z ro-
dzin, w których rodzice nie są 
w stanie należycie sprawować 
opieki nad dziećmi.

Lubiński POPZ cały czas 
szuka osób, które chciałyby 
podjąć się opieki nad dzieć-
mi, które jej nie mają. Ośro-
dek od marca prowadzi kam-
panię promocyjną „Podziel 
się domem”, próbując prze-
konać nią mieszkańców na-
szego powiatu, że rodziciel-
stwo zastępcze to rola, którą 
warto przyjąć. 

JD

Lubińskie Przewozy Pasażerskie pojadą do Polkowic
��Rada powiatu polkowickiego po-

wierzyła powiatowi lubińskiemu za-
danie związane z organizacją publicz-
nego transportu zbiorowego na swo-
im obszarze. Uchwałę podjęto pod-
czas ostatniej sesji i był to kolejny 
krok w uruchomieniu bezpłatnej ko-
munikacji między Polkowicami a Lu-
binem.

– Następnym krokiem będzie pod-
pisanie porozumienia między samo-
rządami i w czerwcu ruszamy – mówił 
po głosowaniu Jan Wojtowicz, radny 

powiatowy, jednocześnie pełnomoc-
nik burmistrza Polkowic ds. górnictwa 
i komunikacji.

Rozkład jazdy autobusów ma być 
zharmonizowany z rozkładem jazdy 
pociągów, które – także w czerwcu – 
wrócą do Lubina. Jak ustalono, będą 
cztery pary połączeń w dni powsze-
dnie i dwie w weekendy.

Wyznaczone są już przystanki. 
W Polkowicach są to ulice: Młyń-
ska, 3 Maja i Kopalniana, a w Lubi-
nie: Marii Skłodowskiej-Curie i Ko-
lejowa. Całą trasę będą obsługiwały 

autobusy Lubińskich Przewozów Pa-
sażerskich.

To druga już uchwała polkowickich 
radnych powiatowych związana z po-
wierzeniem takiego zadania powiatowi 
lubińskiemu. Poprzednia dotyczyła or-
ganizacji publicznego transportu zbio-
rowego na terenie gminy Chocianów.

Przypomnijmy też, że od 1 kwiet-
nia bezpłatna komunikacja autobuso-
wa funkcjonuje na trasie Polkowice-
-Grębocice, a w planach jest utworze-
nie takich połączeń do Chocianowa.

UR

Trasę będą obsługiwały autobusy Lu-
bińskich Przewozów Pasażerskich
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Starosta Adam Myrda i dyrek-
tor Powiatowego Ośrodka Pie-

czy Zastępczej Artur Tórz
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Piknik przy-
gotowano nie 
tylko z myślą 
o rodzicach 
zastępczych 
i ich wycho-
wankach, ale 
również o pra-
cownikach 
placówek 
opiekuńczychZarząd z absolutorium

»» Starosta lubiński 
skwitowany. Radni po-
wiatu udzielili mu ab-
solutorium.

Nie wszyscy byli jedno-
myślni w sprawie przyzna-
nia absolutorium staroście 
i wotum zaufania dla za-
rządu powiatu lubińskiego. 
Swój sprzeciw w dyskusji 
wyrazili radni klubu Prawo 
i Sprawiedliwość. Większoś-
cią głosów absolutorium sta-
roście lubińskiemu jednak 
przyznano.

– Zmienili się radni, zmie-
nił się punkt widzenia nie-
których radnych na funk-
cjonowanie powiatu – pod-
sumowuje starosta Adam 
Myrda. – Kontynuuję pracę, 
jak z poprzednimi ekipami, 
radnymi czy zarządami. Cie-
szę się z tego absolutorium. 
Nie jest nieważne, czy to bę-
dzie jednogłośnie czy więk-
szością, ważne, że jest dane 
zarządowi. Z tego wniosek, 
że mimo wszystko realizuje-
my politykę powiatu dobrze 
– mówi.

– Głosowałam za udzie-
leniem absolutorium i za 
wotum zaufania, dlatego że 
z tym zarządem współpra-
cowałam już wcześniej, mo-
że w innym składzie osobo-
wym, ale pod przewodni-
ctwem pana starosty Ada-

ma Myrdy, i ta współpraca 
układała się i układa dobrze 
– mówi przewodnicząca ra-
dy powiatu lubińskiego Ja-
dwiga Musiał.

Wotum zaufania więk-
szością głosów otrzymał 
również zarząd powiatu.

– Największym proble-
mem jest budżet, bo jest nie-
bogaty i zaspokojenie po-
trzeb oraz realizacja zadań 
przy niezbyt wysokim bu-
dżecie nie jest sprawą łatwą. 
Jednak zarząd bardzo się sta-
ra, żeby realizować zadania, 

które na nas spoczywają – 
dodaje przewodnicząca.

Nowa rada współpracu-
je ze sobą od kilku miesięcy.

– Ta współpraca jest 
ciężka, ale przynosi efek-
ty. Nie zawsze musimy się 
we wszystkim zgadzać, na-
tomiast finał jest pozytyw-
ny. Z tego należy się cieszyć 
oraz podziękować radnym, 
bo to jest ich wkład do tego 
absolutorium – mówi staro-
sta Myrda.

– W strukturach samo-
rządu terytorialnego nie po-

winniśmy tworzyć polity-
ki, dlatego że pracujemy na 
rzecz konkretnego teryto-
rium, mieszkańców, gminy, 
powiatu. Takie zmagania 
polityczne są dla mnie nie-
zrozumiałe – dodaje prze-
wodnicząca Musiał

Absolutorium przyzna-
ne staroście lubińskiemu 
Adamowie Myrdzie jest 
piątym z kolei. W poprzed-
nich kadencjach było ono 
jednak przyznawane jedno-
głośnie.

Agnieszka Jankowska

Nowa rada współpracuje ze sobą od kilku miesięcy
Fo

t. 
M

ar
ta

 C
za

ch
ór

sk
a



10 6 czerwca 2019 Dzień dziecka

Tort, alpaki 
i bajki, 
czyli święto 
dzieci 
w Lubinie

»» W tym roku w Lubinie Dzień Dziecka świętowano przez kilka dni. Na początek w bajkowej 
atmosferze na rynku, drugiego dnia w zoo, a na końcu na sportowo.

Bajkowy Dzień Dziecka
Już dzień przed 1 czerwca dla 

najmłodszych lubinian zorga-
nizowano specjalną imprezę na 
rynku.

– Cały tydzień będziemy świę-
tować Dzień Dziecka, a zaczyna-
my dziś od zajęć na rynku. Z na-
szego przedszkola przyjdą tu 
trzy grupy – uśmiecha się Ka-
rolina Skrzypek, nauczyciel-
ka z Przedszkola nr 12, która 
przyprowadziła w piątek na 
warsztaty grupę dzieci star-
szych i młodszych. – Ma-
my luźniejszy dzień. Po 
warsztatach idziemy na 
plac zabaw, a później 
na lody – mówi.

Przedszkolaki przy-
gotowywały maski 
postaci z bajek. Ra-
dości było przy tym 
sporo. Po drugiej 
stronie inna grupa 
maluchów two-
rzyła kolorowe 
kwiaty z bibuły.

Na  naj - 
młodszych 
czekali także 
animatorzy, 
którzy ma-
lowali dzie-
ciom twa-
rze oraz 
puszcza-
li duże 
b a ń k i 
mydla-
ne. By-
ły też 

gry i zabawy, wyścigi samocho-
dzików zdalnie sterowanych, 
pokazy talentów, czytanie ba-
jek z Miejską Biblioteką Publicz-
ną oraz pokaz sprzętu pogotowia 
i straży pożarnej. Zabawa na ryn-
ku trwała aż do godziny 18. 

Urodziny zoo i nowi 
mieszkańcy

W sobotę najmłodsi święto-
wali podczas piątych urodzin 
lubińskiego zoo. Nie zabra-
kło tortu i wspólnego śpiewa-
nia „Sto lat”, ale była i niezwy-
kła niespodzianka – poznali-
śmy zupełnie nowych miesz-
kańców tutejszego zwierzyńca. 
To para alpak: Maciuś i Zuzia. 
We wrześniu ta rodzinka się po-
większy, bo Zuzia spodziewa się 
potomka.

– Myślę, że bardzo dużo zmie-
niło się na przestrzeni tych pię-
ciu lat – mówi Agata Łabuziń-
ska z Centrum Edukacji Przy-
rodniczej, które zarządza lubiń-
skim zoo. – Pierwszy rok był na 
rozkręcenie (zoo zostało otwar-
te 1 czerwca 2014 roku – przyp. 
red.). W 2015 roku wyszliśmy 
z ofertą edukacyjną i mogę się 
pochwalić, że w ciągu pięciu lat 
20 tysięcy osób – przedszkola-
ków i dzieci z podstawówek oraz 
gimnazjów – odwiedziło nasze 
zajęcia edukacyjne. Podliczyli-
śmy również średnią liczbę od-
wiedzających i wyszło, że w cią-
gu pięciu lat odwiedziło nas 1,5 
mln osób. Jak na Lubin myślę, 

że to naprawdę sporo – uśmie-
cha się Łabuzińska.

W tej chwili w lubińskim zoo 
znajduje się około 70 gatunków 
zwierząt. Może się ono poszczy-
cić największą kolekcją bażantów 
wśród wszystkich polskich ogro-
dów zoologicznych. Na co dzień 
zwierzakami opiekuje się około 
30 pracowników. Są oni podziele-
ni według specjalizacji – jedni zaj-
mują się zwierzętami kopytnymi, 
inni ptakami, a jeszcze inni ziele-
nią w parku. To oni też prowadzą 
wszystkie akcje edukacyjne, orga-
nizują warsztaty i imprezy.

– Będziemy chcieli powięk-
szyć naszą kolekcję bażantów, 
ale też dążymy do tego, żeby się 
rozbudować – zdradza plany na 
przyszłość Łabuzińska. – Obok 
nas są nieużytki i będziemy stara-
li się ze wszystkich sił, żeby nasze 
zoo było jeszcze większe niż do-
tychczas – może w przyszłym ro-
ku lub za dwa lata – uśmiecha się.

Kaski od prezydenta
Jak zwykle z okazji Dnia Dzie-

cka, lubińscy czwartoklasiści 
otrzymali kaski rowerowe. 

– Kontynuujemy program za-
początkowany przez prezyden-
ta Roberta Raczyńskiego, dając 
uczniom klas czwartych kaski, 
by zwiększyć ich bezpieczeństwo 
w czasie jazdy na przykład na ro-
werze – mówi Andrzej Pudełko, 
naczelnik wydziału oświaty w lu-
bińskim Urzędzie Miejskim.

Przez ostatnich 14 lat w Lubi-
nie rozdano około 10 tysięcy ka-
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że to naprawdę sporo – uśmie-
cha się Łabuzińska.

W tej chwili w lubińskim zoo 
znajduje się około 70 gatunków 
zwierząt. Może się ono poszczy-
cić największą kolekcją bażantów 
wśród wszystkich polskich ogro-
dów zoologicznych. Na co dzień 
zwierzakami opiekuje się około 
30 pracowników. Są oni podziele-
ni według specjalizacji – jedni zaj-
mują się zwierzętami kopytnymi, 
inni ptakami, a jeszcze inni ziele-
nią w parku. To oni też prowadzą 
wszystkie akcje edukacyjne, orga-
nizują warsztaty i imprezy.

– Będziemy chcieli powięk-
szyć naszą kolekcję bażantów, 
ale też dążymy do tego, żeby się 
rozbudować – zdradza plany na 
przyszłość Łabuzińska. – Obok 
nas są nieużytki i będziemy stara-
li się ze wszystkich sił, żeby nasze 
zoo było jeszcze większe niż do-
tychczas – może w przyszłym ro-
ku lub za dwa lata – uśmiecha się.

Kaski od prezydenta
Jak zwykle z okazji Dnia Dzie-

cka, lubińscy czwartoklasiści 
otrzymali kaski rowerowe. 

– Kontynuujemy program za-
początkowany przez prezyden-
ta Roberta Raczyńskiego, dając 
uczniom klas czwartych kaski, 
by zwiększyć ich bezpieczeństwo 
w czasie jazdy na przykład na ro-
werze – mówi Andrzej Pudełko, 
naczelnik wydziału oświaty w lu-
bińskim Urzędzie Miejskim.

Przez ostatnich 14 lat w Lubi-
nie rozdano około 10 tysięcy ka-

sków 
r o -
wero-
wych. 
W  tym 
roku za-
bezpie -
czonych 
w ten spo-
sób zostało 
935 dziecię-
cych głów.

K a s k i 
otrzymują za-
wsze czwar-
toklasiści, po-
nieważ to właś-
nie oni zdają eg-
zamin na kar-
tę rowerową. Mia-
sto stara się w ten 
sposób uświadomić 
młodym, że należy 
jeździć w kasku, że to 
dla ich bezpieczeństwa. 

Repr e z ent a nc i  
czwartoklasistów ze 
wszystkich tutejszych 
podstawówek odebrali ka-
ski podczas mitingu kolar-
skiego na rynku 3 czerwca. 
Reszta trafi bezpośrednio do 
szkół, gdzie zostanie rozdana 
uczniom.

Marta Czachórska
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Krzyże i kapliczki pokutne – część 4

Ciekawostki  
z dawnych czasów

Lubin (Lüben)
W przydrożnym rowie, po lewej 
stronie drogi wyjazdowej z Lubi-
na do Ścinawy, znajduje się bar-
dzo nietypowy w kształcie ka-
mienny krzyż. Nietypowy, bo bar-
dziej przypominający maczugę 
lub buławę, niż krzyż. Mimo tego 
można się w nim doszukać pew-
nych cech charakterystycznych 
dla krzyża łacińskiego. Być może 
w ciągu stuleci zniszczeniu uległy 
jego ramiona, a może zostały bar-
dzo słabo wykształcone w trakcie 

obróbki. Obiekt o wymiarach 105 
x 50 x 30 cm wykonany został 
z piaskowca, bez żadnych widocz-
nych rytów. Na górnej części 
głowni widać wyraźne okrągłe za-
głębienie – być może miejsce na 
świece lub wosk.
Z krzyżem tym związana jest le-
genda, która mówi, iż sprawcą za-
bójstwa był czeladnik murarski 
o imieniu Jakub, zatrudniony przy 
budowie kościoła parafialnego 
w Lubinie, zaś ofiarą jego kompan 

od kufla, niejaki Bartłomiej. Pew-
nego razu, po nocnym pijaństwie 
u karczmarza w Kłopotowie obaj 
pieszo wracali do Lubina. W trak-
cie wędrówki doszło między nimi 
do sprzeczki i bójki, w wyniku 
której czeladnik zabił Bartka. Kie-
dy Jakub się rano ocknął i zoba-
czył ciało swojego kompana, wy-
straszony zbiegł z miejsca mordu 
i po kilku dniach tułaczki dotarł 
do klasztoru w Legnickim Polu. 
Tam dostał schronienie, ale też 
i pokutę, w ramach której musiał 
wykonać kamienny krzyż i posta-
wić go w miejscu zbrodni. Tak też 
się i stało. Na koniec przed obli-
czem wójta i ławników w Lubinie 
doszło do zawarcia ugody z rodzi-
ną zabitego, a wójt zasądził na 
rzecz poszkodowanych dwa woły 
i kilka miar sukna. 
Jakub wywiązał się ze zobowią-
zań w wyznaczonym terminie 
i wszelki słuch po nim zaginął. Po-
noć później kilka razy widywano 

zakapturzonego ducha pokutują-
cego Jakuba, wędrującego mię-
dzy karczmą w  Kłopotowie, 
a krzyżem.

Miłoradzice – gm. Lubin (Mühlrädlitz)
Przy gruntowej wiejskiej drodze, 
na południowo-wschodnim krań-
cu osady, naprzeciwko ostatnich 
zabudowań, niemal pod samym 
lasem stoi granitowy krzyż o wy-
miarach 79 x 64 x 28 cm. Jest to 
chyba najbardziej rozpoznawalny 
i znany przez mieszkańców po-
wiatu lubińskiego krzyż pokutny. 

Obiekt ma cechy krzyża łacińskie-
go i nie posiada żadnych czytel-
nych rytów. 
Okoliczności tragedii sprzed wie-
ków oraz powstania krzyża pozo-
staną zapewne jeszcze jedną, na 
zawsze nierozwiązaną zagadką, 
chociaż miejscowi opowiadają, że 
w czasie wojny 30-letniej w tym 

miejscu został zabity w walce 
z Czechami ówczesny właściciel 
Miłoradzic, David von Mohl, któ-
ry był kolatorem i dobrodziejem 
miejscowego kościoła. W świąty-
ni, na ścianie przy wejściu do za-
krystii znajduje się kamienna pły-
ta nagrobna Davida von Mohl i je-
go żony. 

Opracował Henryk Rusewicz

Historyczna Pocztówka (268)

Taras restauracji Ratuszowa oraz wi-
dok na wschodnią pierzeję rynku. Par-
terowy ciąg handlowo-usługowy, 
w którego części znajdowała się Ratu-
szowa został wyburzony w latach 
2007-2008. Pocztówka z 1966 roku.

Lubin

Krzyż pozbawiony ramion, 
z zagłębieniem na oliwę lub 
wosk stoi w pobliżu wschod-
niej obwodnicy Lubina, przy 
drodze do Ścinawy

Rysunek krzyża w Miłoradzicach 
z opracowania Maxa Hellmicha, 
„Steinerne Zeugen mittelalterli-
chen Rechtes in Schlesien”

Ostatnie 
dni 
kampanii
��Już w najbliższą niedzie-

lę, 9 czerwca, mieszkańcy 
Rudnej zdecydują, kto 
przez najbliższe kilka lat 
będzie rządził ich gminą. 

O  stanowisko wójta 
ubiega się pięcioro kandy-
datów. Walka o głosy toczy 
się między innymi w me-
diach społecznościowych. 
Krzysztof Adamski punk-
tuje Adriana Wołkowskie-
go. Kamila Mazurek pre-
zentuje program w krót-
kich filmikach, a Bernard 
Langner dementuje plotki. 
A to nie wszystko…

Te wybory są konse-
kwencją tego, że dotych-
czasowy wójt gminy Rud-
na Władysław Bigus po 
blisko 28 latach zakończył 
samorządową karierę, po 
tym jak sąd skazał go za 
przestępstwo wyborcze. 

Pierwsza tura wyborów 
odbędzie się już 9 czerw-
ca. Lokale wyborcze będą 
czynne w godz. 7-21. Dru-
ga tura, jeśli okaże się ko-
nieczna, odbędzie się dwa 
tygodnie później, czyli 23 
czerwca.

W wyścigu o fotel wój-
ta wystartowali: Krzysztof 
Adamski – lekarz wetery-
narii, Bernard Langner – 
dyrektor Centrum Kultu-
ry w Rudnej i były wicesta-
rosta powiatu lubińskie-
go, Kamila Mazurek – by-
ły pracownik Urzędu Gmi-
ny w Rudnej, Adrian Woł-
kowski – z Prawa i Spra-
wiedliwości oraz Walde-
mar Latos – były radny po-
wiatowy. 

Wszyscy oni starają się 
zdobyć głosy mieszkań-
ców spotykając się z nimi 
w twarzą w twarz, spoglą-
dając na nich z bilbordów 
wieszanych w całej gmi-
nie, ale także poprzez me-
dia społecznościowe. Każ-
dy z kandydatów prowadzi 
publiczny profil na Facebo-
oku, niektórzy zachęcają 
nawet do kontaktu telefo-
nicznego, umieszczając we 
wpisach swój numer. Na 
kontach znajdziemy po-
szczególne programy wy-
borcze. Jedni zapraszają na 
spotkania, inni kręcą filmi-
ki, w których przedstawiają 
swoje pomysły na gminę. 

Jeden z kandydatów za-
chęca wyborców, by prze-
czytali programy wybor-
cze wszystkich kandyda-
tów. – Nawet tych których 
nie lubicie. Jestem przeko-
nany, że bez problemu od-
dzielicie Państwo ziarno od 
plew wyborczych. Ja takie 
„zdrowe ziarna” w progra-
mach moich konkurentów 

widzę i jak zostanę wybra-
ny na wójta, to z tych po-
mysłów na pewno sko-
rzystam – pisze Krzysztof 
Adamski na FB, jednocześ-
nie zauważając niepokoją-
ce – jego zdaniem – rzeczy 
w programie Adriana Woł-
kowskiego. – W programie 
naszego komisarza natra-
ficie Państwo na punkt 8, 
który brzmi: „Zniesienie 
podatku od nieruchomo-
ści oraz podatku: rolnego 
i leśnego”. Świetnie – mniej 
będziemy płacić. Rolnicy 
nie zapłacą podatku rol-
nego. Lasy Państwowe nie 
zapłacą podatku leśnego. 
A pozostali właściciele nie-
ruchomości nie zapłacą po-
datku od nieruchomości. 
Tylko, że w tym ostatnim 
przypadku indywidualni 
właściciele nieruchomości 
już dawno w naszej gminie 
takiego podatku nie pła-
cą. Kto ten podatek płaci: 
wszystkie firmy posiadają-
ce nieruchomości na tere-
nie naszej Gminy. Kto jest 
największym płatnikiem: 
KGHM, bo na terenie na-
szej gminy jest Huta Ce-
dynia i Obiekt Unieszkod-
liwiania Odpadów Wydo-
bywczych „Żelazny Most”.

Mimo, że pan komisarz 
jest osobą z zewnątrz, nie 
sądzę, aby nie był zoriento-
wany w tym, że zniesienie 
tych podatków doprowa-
dzi budżet naszej gminy do 
bankructwa. A może jest to 
działanie celowe? – czyta-
my we wpisie Adamskiego.

Aby przekonać się, czy 
kandydaci mają pomysł 
na gminę i więcej cieka-
wych rzeczy do powiedze-
nia, najlepiej samemu zaj-
rzeć na ich profile na Fa-
cebooku. 

MRT

Krzysztof  
Adamski

Bernard  
Langner

Waldemar  
Latos

Kamila  
Mazurek

Adrian  
Wołkowski
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Ścinawskie

Nasza Ścinawa = dobra zabawa
»» Miniony weekend upłynął nad Odrą pod znakiem dobrej zabawy. W ści-

nawskim porcie można było posłuchać dobrej muzyki, potańczyć czy też po-
płynąć w rejs po rzeczce szkutą Łęgowa Dama. Ważnym elementem Dni Ścina-
wy jest uroczyste wręczenie Nagrody Miasta i Gminy Ścinawa, w tym roku do-
ceniono pracę na rzecz lokalnej społeczności, którą wykonuje obecny dyrektor 
Miejsko-Gminnej Biblioteki Publicznej w Ścinawie, a wcześniej wieloletni pra-
cownik tej instytucji – Ewa Solińska. Impreza zdecydowanie się udała, dopisa-
ło wszystko, a aura dostosowała się do pogody ducha mieszkańców.

Dni Ścinawy to świę-
to wszystkich mieszkańców 
miasta i gminy, ale najwięcej 
powodów do świętowania 
mają oczywiście dzieci, po-
nieważ uroczystości zbiegają 
się z Dniem Dziecka. W tym 
roku najmłodszych w dobrej 
nastrój wprowadził piątko-
wy turniej w laserowego pa-
intballa, który odbył się na te-
renach przy Centrum Tury-
styki i Kultury w Ścinawie. 

Z kolei w sobotę właściwy 
już Dzień Dziecka rozpoczął 
się na „Cegielni”, za sprawą 
wędkarzy z Koła PZW Nr 33 
Ścinawa, którzy na zbiorniku 
wodnym w Ręszowie zorga-
nizowali zawody dla swojego 
wędkarskiego narybku. 

O 16 wystartowała głów-
na część obchodów dni mia-
sta. Po raz drugi impreza od-
była się w ścinawskim por-
cie. Frekwencja dopisała, ale 

nie ma się co dziwić, ponie-
waż organizatorzy stanęli na 
wysokości zadania i zapew-
nili wszystkim gościom moc 
atrakcji. Dzień Dziecka odbył 
się przy wsparciu firmy TO-
TAL Polska S.A., dzięki cze-
mu najmłodsi mogli bezpłat-
nie pobawić się na dmuchań-
cach, wziąć udział w anima-
cjach z nagrodami czy zapre-
zentować swoje talenty. Wie-
czorem scenę przejęli bardziej 
doświadczeni artyści, zagrali: 
Kuba Kowaliszyn z zespołem 
Fuji i gwiazda wieczoru – Szy-
mon Chodyniecki. Pierwszy 
dzień zakończyła tradycyjna 
dyskoteka pod gwiazdami.

Drugiego dnia też nie za-
brakło atrakcji. Swoje umie-
jętności zaprezentowali spor-
towcy z akademii sztuk wal-
ki GOK 1 Piotra Molińskie-
go. Grupa teatralna Zaczaro-
wana Kurtyna przedstawiła 

specjalny spektakl promują-
cy poprawną wymowę, a Da-
wid Krężel zaprezentował 
swoje wokalne zdolności. 

Po ścinawskich artystach 
na scenie zameldował się ze-
spół Nofan. Wreszcie Nagro-
dę Miasta i Gminy Ścinawa 
odebrała dyrektor Miejsko-
-Gminnej Biblioteki Publicz-
nej w Ścinawie – Ewa Soliń-
ska. Laureatka z placówką 
związana jest od ponad 30 
lat, z powodzeniem promuje 
czytelnictwo i miłość do lite-
ratury wśród mieszkańców. 
Pani Ewa jest skromną oso-
bą, która wyróżnienie ode-
brała jako docenienie wszyst-
kich pracowników biblioteki, 
funkcjonującej w Ścinawie od 
70 lat. 

– Jestem zaskoczona, a jed-
nocześnie wzruszona. Nie 
spodziewałam się takiej na-
grody, ale moje serce się ra-

duje. Jestem bardzo szczęśli-
wa, że taka instytucja, jak ści-
nawska biblioteka, która ob-
chodzi 70-lecie swojego ist-
nienia, otrzymała takie wy-
różnienie. Na pewno wspól-
nie z pracownikami przygo-
tujemy odpowiednie miejsce 
dla statuetki – zapowiada dy-
rektor biblioteki.

Warto wspomnieć, że pani 
Ewa miała konkurencję, albo-
wiem wnioskowano również 
o nagrodę dla Koła PZW nr 
33 Ścinawa, które w tym ro-
ku również obchodzi 70-le-
cie działalności oraz Micha-
ła Hajtki, byłego dyrektora 
Ośrodka Alzheimerowskie-
go w Ścinawie.

Gościom w ścinawskim 
porcie zaśpiewał Janek Sa-
mołyk, a burmistrz Krystian 
Kosztyła zaprezentował nowe 
logo miasta z hasłem: „Ścina-
wa nad Odrą”, które promuje 
miejscowość i pojawia się już 
m.in. na gadżetach czy plaka-
tach zapowiadających organi-
zowane wydarzenia.

– Uspokajam wszystkich, 
że nie zmieniamy administra-
cyjnej nazwy naszej miejsco-
wości, nowym logo nie wy-
pieramy i nie zastępujemy też 
herbu. Zaprezentowany sym-
bol graficzny ma za zadanie 
promować Ścinawę, a przy 
okazji jednoznacznie wska-
zywać niewątpliwy atut, ja-

kim jest położenia naszego 
miasta nad rzeką Odrą – tłu-
maczył burmistrz Krystian 
Kosztyła.

Wreszcie po dwóch dniach 
oczekiwań zagrała najwięk-
sza gwiazda tegorocznych 
obchodów – zespół Myslo-
vitz, który z portowej sceny 
zaprezentował swoje najwięk-
sze przeboje. Imprezę zakoń-
czył Teatr Ognia w konwencji 
„Gatsby Show”, któremu to-
warzyszyła nastrojowa mu-
zyka. Organizatorzy kolejny 
raz świadomie zrezygnowa-
li z fajerwerków, a piękny po-
kaz z powodzeniem zastąpił 
tę formę uczczenia ważnych 
wydarzeń.

– Dziękuję wszystkim goś-
ciom, którzy spędzili week-
end w ścinawskim porcie oraz 
wszystkim, którzy współtwo-
rzyli tegoroczne Dni Ścinawy. 
Jestem przekonany, że organi-
zatorzy przygotowali na tyle 
bogatą ofertę atrakcji, że każ-
dy znalazł coś dla siebie. Nie 
zabrakło dobrej muzyki, gier 
i zabaw dla najmłodszych, 
chętni mogli wypłynąć w rejs 
szkutą. Cieszy nas frekwencja, 
bo odwiedzający Ścinawę go-
ście potwierdzają, że organi-
zujemy imprezy na wysokim 
poziomie – podsumował bur-
mistrz.

Zygmunt Kogut

Fo
t. 

Zy
gm

un
t K

og
ut

Fo
t. 

U
la

 N
os

zc
zy

ńs
ka

Fo
t. 

U
la

 N
os

zc
zy

ńs
ka



14 6 czerwca 2019 reklama

ANDRZEJ 
PIASECZNY

/20:30

15.06. godz. 16:30,18:50,20:25
Holi Festival Poland

Święto kolorów w Lubinie

15.06.godz.14:00-17:00 
FIT ZONE-LUBIŃSKA STREFA 

SPORTU

MIASTECZKO CATERINGOWE

15.06. godz.14:00-18:00
STREFA DZIECKA

warsztaty dla dzieci i młodzieży

WESOŁE MIASTECZKO

14 czerwca / piątekSTART godz. 17:00

TAMP
/19:10

CENTRUM
UŚMIECHU

/17:50

LANBERRY
/19:15

KĘKĘ
/20:50

15 czerwca / sobota
START godz. 13:00

15.06. godz. 16:00-20:00
 FOTOBUDKA

/DniLubina

Fit Zone: Patronat medialny:Organizator: Partnerzy:
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W 3. lidze zwycięstwa 
Zagłębia i Górnika
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»» Podopieczni Adama Buczka ograli szesnasty w ta-
beli zespół z Głuszyna. Kolejne zwycięstwo ligowe za-
notowali też piłkarze KGHM ZANAM Górnik Polkowi-
ce. Podopieczni trenera Enkeleida Dobi wygrali we 
Wrocławiu ze Ślęzą 1:0. 

W 3. lidze zarówno mie-
dziowi, jak i polkowiczanie cie-
szyli się z korzystnych rezulta-
tów. Drugi zespół KGHM Za-
głębia w meczu z Agroplonem 
Głuszyna odnotował wyso-
kie zwycięstwo 5:1. Bramki 
dla miedziowych zdobyli Bar-
tosz Białek, Marcin Gołębiow-
ski, Dominik Więcek i Eryk 
Sobków. W meczu ekipy En-
keleida Dobi, bramkę na wa-
gę trzech punktów zdobył Ma-
ciej Kowalski-Haberek. Pomi-
mo, że już wcześniej zielono-
-czarni zapewnili sobie awans 
do 2. ligi, to nie zamierzają od-

puszczać. W meczu na szczy-
cie 3. ligi nasi piłkarze pokonali 
wicelidera – Ślęzę Wrocław 1:0. 
Podopieczni trenera Dobiego 
powiększyli przewagę nad Ślę-
zą do 15 punktów. 

Do zakończenia rozgrywek 
pozostała jeszcze jedna kolejka. 
8 czerwca górnicy podejmować 
będą u siebie Stal Brzeg. Rezer-
wy miedziowych zakończą se-
zon w Radzionkowie, gdzie 8 
czerwca o godzinie 18 zagrają 
z tamtejszym Ruchem. 

Tabelę 3. ligi grupy III zamy-
ka KS Stilon Gorzów Wielko-
polski.� Mariusz Babicz

Zielono-czarni, 
jak i miedziowi 
dopisali na kon-
to 3 punkty
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Dołhun mistrzem
W Kożuchowie, odbyły się Mistrzo-
stwa Województwa Lubuskiego. Lu-
biński Klub Karate Kyokushin wy-
padł w tej rywalizacji bardzo dobrze.
Dawid Dołhun zdobył pierwsze miej-
sce w kumite młodzików. Norbert 
Kurzawski uzyskał drugie miejsce 
w kata juniorów młodszych. Paulina 
Dołhun stanęła na najniższym stop-
niu podium w kata i kumite juniorek 
młodszych. Oliwia Marciniak zakoń-
czyła zawody z szóstym miejscem 
w kumite młodziczek. Zawody odby-
ły się w kożuchowskim zamku. 
– Dzięki temu magicznemu miejscu 
zmaganiom na macie towarzyszyła 
atmosfera średniowiecznych walk ry-
cerskich, przesycona duchem walki 
tamtych czasów. W zawodach star-

towali zawodnicy z klubów zrzeszo-
nych w Polskim Związku Karate – 
podsumowuje Ryszard Semik, sensie 
Klubu Karate Kyokushin z Lubina.

MISZ

Na podium 
Przez kilka dni w Rybniku odbywał 
się krajowy championat seniorów ta-
ekwon-do. Do rywalizacji stanęło 
146 sportowców z 26 klubów zrze-
szonych w Polskim Związku Tae-
kwon-do. 
Gospodarzem zawodów był Rybni-
cki Klub Taekwon-do Feniks-Arete. 
Walka była twarda i w odróżnieniu 
od MP juniorów młodszych, które ty-
dzień wcześniej odbywały się w No-
wej Rudzie, sędziowie pozwolili na 
mocny kontakt. Wśród startujących 

mieliśmy reprezentanta Klubu Kore-
ańskiej Sztuki Walki Taekwon-do 
z MDK w Lubinie, Patryka Łukasie-
wicza, który startował w walkach do 
70 kg. 
Nasz zawodnik w pierwszej walce po-
konał Artura Osuchowskiego z Wo-
jownika Kłobuck. W drugiej rundzie 
minimalnie uległ późniejszemu zwy-
cięzcy całej kategorii wagowej Kami-
lowi Dobrowolskiemu z WSKT Wroc-
ław. W dalszej części rywalizacji, brał 
udział w repasażach,  gdzie wygrał 
z Kacprem Bąkiem z Dragona Janów, 
następnie z Piotrem Spyrą z GKT 
Gdańsk i Pawłem Dziewiszem z WSKT 
Wrocław i stanął na najniższym miej-
scu podium. Lubinianin wrócił do do-
mu z brązowym medalem. 

MISZ

��Podopieczne Janusza 
Przybyły i Waldemara Bro-
ckiego dążą do osiągnięcia 
celu we wspaniałym stylu. 
Do awansu został ostatni 
krok, spotkanie z Polonią 
Środa Śląska.

W ramach 16. serii spot-
kań 3. ligi kobiet grupy dol-
nośląskiej, piłkarki noż-
ne LUKS Ziemi Lubińskiej 
Czerniec na wyjeździe pew-
nie pokonały ekipę Kolety-
wu Radwanice 6:0! 

Przed nimi jeszcze jedno 
spotkanie, które może przy-
pieczętować awans do 2. ligi 
kobiet. W 17. kolejce, 9 czerw-
ca zmierzą się w Lubinie z Po-
lonią Środa Śląska. Spotkanie 
rozpocznie się o godzinie 16 
na stadionie ZZPD Górnika 
Lubin przy ul. KEN. W ra-
mach 18. kolejki nasza eki-
pa miała zmierzyć się z Pogo-
nią Oleśnica, ale drużyna ta 
po rundzie jesiennej wycofa-
ła się z rozgrywek. Sezon za-
kończy się więc w Lubinie.

Mariusz Babicz

Plan przygotowań KGHM 
Zagłębia Lubin
��Podczas przygotowań do 

sezonu 2019/2020 KGHM 
Zagłębie Lubin będzie treno-
wało na własnych obiektach 
oraz w holenderskim Ven-
ray. Miedziowi przed rozpo-
częciem zmagań w lidze ro-
zegrają siedem meczów 
kontrolnych: pięć w Polsce 
oraz dwa podczas obozu 
w Holandii. Pierwsze zajęcia 
zaplanowano na 17 czerw-
ca.

Venray to leżące w Lim-
burgii, na południu Holan-
dii, 40-tysięczne miasteczko. 
Znajduje się idealnie w środku 
między miastami: Helmond, 
Venlo i Nijmegen. Piłkarze 
KGHM Zagłębia Lubin z Lu-
bina do Venray będą musie-
li pokonać dokładnie 849 km.

Mariusz Babicz

 Kolektyw Radwanice – LUKS Ziemia Lubińska � 0:6

Bramki: Kinga Koronkiewicz (2), Gabriela Kowalik, Marta Mętel, Oliwia Klimek, 
Magdalena Malinowska.

Skład: Agnieszka Woźniak (55’ Justyna Walter), Estera Cybulska (75’ Izabela Li-
gudzinska), Monika Jakimiak, Agata Gaweł (67’ Kalina Plekan), Paulina Kruk (55’ Oli-
wia Klimek), Karolina Chwała, Katarzyna Bosacka (72’ Maja Zając), Gabriela Kowa-
lik, Amelia Parzyńska (41’ Julia Balińska), Kinga Koronkiewicz, Marta Mętel (75’ 
Magdalena Malinowska).

O krok  
od awansu
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17 czerwca – powrót do treningów
18-19 czerwca – testy wydolnościowe
25 czerwca – sparing z Widzewem Łódź (Opalenica)
28 czerwca – sparing z FK Usti nad Labem (miejsce do potwierdzenia)
29 czerwca – sparing z Wartą Poznań (Lubin)
30 czerwca – wyjazd na obóz do Holandii (Venray)
5 lipca – sparing w Holandii (rywal do potwierdzenia)
6 lipca – sparing z De Graafschap (miejsce do potwierdzenia)
7 lipca – powrót z obozu w Holandii
12 lipca – sparing z Górnikiem Polkowice (Lubin)
13 lipca – sparing z Miedzią Legnica (Lubin)
ok. 20 lipca – 1. kolejka Ekstraklasy
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Pierwsze zajęcia 
zaplanowano na 
17 czerwca
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Buklarewicz 
w kadrze 
Reprezentacja Polski kobiet 
ma już za sobą pierwszy tre-
ning w Zrenjaninie. Trener Le-
szek Krowicki na mecz play-off 
MŚ 2019 z Serbią zabrał szes-
naście zawodniczek. W tym 
gronie znalazła się rozgrywa-
jąca Metraco Zagłębia Lubin, 
Małgorzata Buklarewicz.
Pierwszy mecz eliminacji mi-
strzostw świata przeciwko 
Serbii biało-czerwone roze-
grały na wyjeździe. Rewanż 
odbędzie się w czwartek, 6 
czerwca, o godzinie 19 w ha-
li Regionalnego Centrum 
Sportowego w Lubinie.
Skład Polek na mecz z Serbią:
Achruk Kinga – SPR Lublin 
SSA
Gawlik Weronika – SPR Lub-
lin SSA
Łabuda Aneta – SPR Lublin 
SSA
Szarawaga Joanna – SPR Lub-
lin SSA
Matuszczyk Sylwia – SPR 
Lublin SSA
Rosiak Aleksandra – SPR Lub-
lin SSA
Buklarewicz Małgorzata – 
MKS Zagłębie Lubin S.A.
Janiszewska Katarzyna – Union 
Halle Neustadt (Niemcy)
Kobylińska Monika – TuS 
Metzingen (Niemcy)
Kudłacz-Gloc Karolina – SG 
BBM Bietigheim (Niemcy)
Nowicka Adrianna – Piłka 
Ręczna Koszalin SA
Płaczek Adrianna – Fleury Lo-
iret Handball (Francja)
Sobiech Bogna – HSG Ben-
sheim/Auerbach Flames 
(Niemcy)
Wiertelak Mariola – KPR Ko-
bierzyce
Wołoszyk Joanna – SPR Po-
goń Szczecin
Zych Aleksandra – Metz 
Handball (Francja)
Bilety można również nabyć 
poprzez sprzedaż interneto-
wą na eventim.pl.
Bilety dla grup zorganizowa-
nych (minimum 10 osób) 
w cenie 15 zł od osoby moż-
na zamawiać pod adresem: 
b2b@eventim.pl

LL

Turniej wspomnień
��– Bardzo się cieszę, że 

tyle osób przyszło i bar-
dzo jestem zobowiązana 
organizatorom, którzy 
włączyli się w przygoto-
wanie tego turnieju – mó-
wi Anna Rutyńska, żona 
Jana Rutyńskiego, nieod-
żałowanego wiceprezesa 
Cuprum Lubin. Rodzina 
i przyjaciele spotkali się 
na parkiecie sali przy ul. 
Składowej, aby wspo-
mnieć wyjątkową postać, 
jaką Rutyński był dla 
miejscowej siatkówki.

„Matka” zespołu – tak 
o zmarłym w 2014 roku 
wiceprezesie Cuprum Lu-
bin wypowiadają się za-
wodnicy, którzy dobrze 
znali Jana Rutyńskiego. 
To właśnie on, wraz z Da-
riuszem Biernatem i To-
maszem Tyclem, założył 
w 2001 roku klub, który 
obecnie walczy o punkty 
w PlusLidze. Czerwcowy 
memoriał to przede wszyst-
kim spotkanie rodziny 
i przyjaciół zmarłego wice-
prezesa i wspólne wspomi-
nanie jego dokonań dla lu-
bińskiej siatkówki.

– Cieszę się, że tyle osób 
wspomina, chce rozmawiać 
o Janku i gra w siatkówkę – 
przyznaje Anna Rutyńska, 
żona Jana Rutyńskiego.

– Turniej zorganizo-
waliśmy w przybliżonym 
terminie rocznicy śmier-
ci Janka, a po drugie mo-
żemy ściągnąć na takie 
wydarzenie trochę zespo-
łów. Po trzecie nie chodzi 
tu o robienie czegoś prze-
ciwko klubowi, ale po pro-
stu pasował nam ten czas 
i dostępność zawodników, 
którzy są po sezonach. To 
turniej ku pamięci. Jeże-
li klub chce zrobić jeszcze 
większy turniej, to jeste-
śmy otwarci na takie za-
wody. Niech coraz wię-
cej ludzi ogląda siatków-
kę w różnym wydaniu – 
przyznaje Dariusz Cepiń-
ski, wiceprezes Klubu Ki-
bica Cuprum Lubin.

W przyjacielskiej spor-
towej rywalizacji wzięły 
udział trzy ekipy: Tartan 
Volley Team Lubin, ZG 
Lubin i Przyjaciele Janka. 
Na parkiecie sali przy ul. 
Składowej ponownie mo-
gliśmy oglądać byłych za-
wodników Cuprum, jak 
Krzysztof Antosik, Daniel 
Wilk, Mateusz Kucharski, 
Damian Dykas, Patryk Ka-
czyński czy Adam Pietrzak. 
Wszyscy wspominają Jana 
Rutyńskiego jako bardzo 
ważną postać w lubińskiej 
siatkówce.

Mariusz Babicz

Pamięci  
Kingi
��Coraz większe grono ama-

torów siatkówki podczas tur-
nieju w sali przy ul. Składo-
wej 1 poznaje historię Kingi 
Resiak. Najważniejsza pod-
czas tego wydarzenia jest 
pamięć o byłej zawodniczce 
Lejdis, a także dobra atmo-
sfera. Tak było i w tym roku.

Do memoriału przystąpi-
ło 15 zespołów, choć jak w po-
przedniej edycji, zgłoszeń było 
znacznie więcej, ale ze wzglę-
dów organizacyjnych, druży-
ny te nie mogły wziąć udziału 
w rywalizacji sportowej.

– Bardzo się cieszę, że Me-
moriał im. Kingi Resiak cie-
szy się tak dużym zaintereso-
waniem. Kolejny rok z rzędu 
zgłosiło się aż piętnaście dru-
żyn, pomijając fakt, że trzy 
drużyny, które zawsze wystę-
powały na memoriale nie mo-
gły wziąć udziału w tym ro-
ku. Myślę, że na kolejnym bę-
dzie jeszcze więcej ekip – pod-
kreśla Karolina Łapot, przyja-
ciółka Kingi z drużyny.

Zespoły podzielono na 
trzy grupy. W koszyku A wy-
grała ekipa Fajnie Było, z grupy 
B najlepszy okazał się Grand 
Volley Polkowice, a z grupy C 

– KK Cuprum Lubin. Memo-
riał jak zwykle minął w bar-
dzo dobrej atmosferze, walka 
była wyrównana, a wszyscy 
uśmiechnięci i zadowoleni.

Dla każdej grupy była 
osobna klasyfikacja medalo-
wa. Dodatkowo z każdej gru-
py zostali wyłonieni 2 MVP 
(razem 6) oraz 1 MVP tur-
nieju. Sety grane były do 15 
punktów, tie-break do 11. Po 
memoriale odbyła się integra-
cyjna impreza w domu dział-
kowym „Oaza”. W memoria-
le po raz pierwszy wystąpiła 
drużyna Sendit Impuls Wroc-
ław, która zajęła 3. miejsce 
w grupie A (najmocniejszej). 

– Bardzo duże podzięko-
wania należą się KK Cuprum 
Lubin, ponieważ tak napraw-

dę to dzięki ich zaangażowa-
niu ten memoriał się odbywa 
– puentuje Karolina Łapot.

Po turnieju pojawiło się 
wiele miłych gestów ze stro-
ny zaproszonych zespołów 
względem organizatorów. Po-
dziękowania na oficjalnych 
stronach klubów, a także po-
przez Facebook. Siódma edy-
cja memoriału to jeszcze wię-
cej osób, które poznały Kingę 
Resiak. – Kinga była osobą bar-
dzo energiczną, waleczną i za-
wsze pozytywnie nastawioną 
do życia. Rozpoczynając VII 
Memoriał, zachęciłam, że-
by właśnie taki był ten turniej 
i myślę, że się udało – dodaje 
przyjaciółka zmarłej w 2012 
roku siatkarki.

Mariusz Babicz
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W przyjacielskiej spor-
towej rywalizacji udział 
wzięły trzy ekipy

Do memoriału przystąpiło 15 zespołów, choć, jak w poprzedniej edycji, 
zgłoszeń było znacznie więcej
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Dużo młodych  
strzelców
��Strzelecki Dzień Dziecka, 

organizowany w tym samym 
czasie przez Klub Strzelecki 
Glauberyt i RCS Lubin, to ak-
cja, która przywiodła wielu 
młodych amatorów milita-
riów wraz z rodzicami. Sporo 
osób na pneumatycznym 
obiekcie było po raz pierw-
szy, ale zdarzały się osoby 
regularnie uczestniczące 
w zajęciach strzeleckich.

Obiekt przy ul. Baczyno-
wej ponownie stał się miej-
scem, gdzie rodzice z dziećmi 
mogli zapoznać się z dyscypli-
ną, która od wielu lat istnieje 
w naszym mieście.

– Chcielibyśmy zachęcić 
przez akcję podczas obcho-
dów Dnia Dziecka do korzy-
stania ze szkółki strzleckiej, 
aby nie tylko od święta, a co-
dziennie doskonalić swoje 
umiejętności. Myślę, że bę-
dzie dużo młodej siły w spor-
cie strzeleckim. Chcemy to 
powoli odtworzyć. Mamy se-
niorów, którzy strzelają, ale 
juniorów mamy mało. Liczy-
my na to, że tych imprez bę-
dzie więcej. Przez lata były or-

ganizowane przez LOK Lu-
bin. Mamy świetny obiekt 
i chcielibyśmy, aby było ich 
więcej – mówi Krzysztof Pań-
szczyk, prezes zarządu Klubu 
Strzeleckiego Glauberyt z Lu-
bina.

Niektórzy przybyli na 
strzelnicę zainspirowani gra-
mi komputerowymi, bo 
chcieli zobaczyć, jak strzele-
ctwo wygląda w rzeczywi-
stości. – Mieliśmy młodzież, 
która zna różne typy broni 
wojskowej z gier i chciała zo-
baczyć, jak to wygląda w rze-
czywistości. Nasi instrukto-
rzy są do tego przygotowani, 
aby nawet ci najmłodsi mogli 
poczuć te emocje – mówi re-
prezentant lubińskiego klubu 
strzeleckiego.

Godziny otwarcia strzelni-
cy RCS Lubin: poniedziałek – 
piątek 14-22,  sobota i niedziela 
9-22. Kontakt: tel. 783 018 316.

Zajęcia Klubu Strzeleckie-
go Glauberyt: wtorek od 17 
do 19, czwartek od 16 do 18. 
Kontakt: Michał Antoniuk 
tel. 725 672 976, Krzysztof 
Pańszczyk tel. 533 017 989.

Mariusz Babicz

Zmagania sześciolatków
»» Trzynaście placó-

wek z Lubina wzięło 
udział w sportowych 
zmaganiach przed-
szkolaków. Na najwyż-
szym stopniu podium 
stanęły dzieci z Przed-
szkola nr 10. Najlepsza 
w konkurencji dla na-
uczycielek, okazała się 
reprezentantka Przed-
szkola nr 14.

Drużyny nosiły niety-
powe nazwy, jak: Pszczół-
ki (PM 1), Tornado (PM 3), 
Powolne Żółwie (PM 15) 
czy Optymistyczna Dzie-
siątka (PM 10). Wszyst-
kie dzieci brały udział 
w  konkurencjach 
z  hula-hop, ska-
kanką, toczeniu 
piłki lekarskiej, szta-
fecie i wyścigu w wor-
kach. 

– Spartakia-
da sześciolat-
ków to fajna im-
preza dla dzie-
ci. Najmłod-
si mogą po-
kazać swo-
je umiejęt-
ności fizycz-
ne. Impreza jest organizowa-
na z okazji obchodów Dnia 
Dziecka. Zwycięzcami są 
wszystkie dzieci, które bio-

rą udział. Każde dzie-
cko otrzyma, słody-

cze, napoje i me-
dal. Każdy bę-
dzie zadowo-
lony – przy-

znaje Romuald 
Kujawa z Regio-
nalnego Cen-
trum Sporto-
wego.

D z i e -
ci bardzo 
mocno za-
anga żo -
wały się 
w rywali-
zację spor-

tową. Każda 
placówka stawia na zdrowy 
tryb życia. – W przedszko-
lu czasami biegamy, skacze-

my, a także gramy w piłkę. 
Mi bardzo podoba się sport. 
Z rodzicami jeżdżę na ro-
werze i hulajnodze – mówi 
Noemi z Przedszkola nr 10 
w Lubinie.

W sportowych zmaga-
niach udział wzięły przed-
szkola numer: 1, 2, 3, 5, 6, 
7, 9, 10, 12, 13, 14, 15 i Pla-
neta Zdrowia. Po podsu-
mowaniu punktów, naj-
lepszą placówką okaza-
ło się Przedszkole nr 10. 
Na koniec zawodów dla 
najmłodszych przyszedł 
czas na rywalizację dla 
nauczycielek. Konkuren-
cją, w jakiej przyszło ry-
walizować paniom, było 
toczenie piłki lekarskiej. 
W tym wyzwaniu najlep-

szy czas uzyskała Anna 
Zięba z PM 14. 

– Nie chciałam zawieść 
dzieci i robiłam to dla nich, 
aby sprawić im podwójną ra-
dość z tego, że uczestniczyli-
śmy w tym pięknym wyda-
rzeniu – przyznaje Anna Zięba.

Wszystkie przedszkola 
otrzymały medale, słody-
cze, a trzy najlepsze placów-
ki dodatkowo puchary. 

Mariusz Babicz

Zawody zorga-
nizowali Klub 

Strzelecki 
Glauberyt 

i RCS Lubin
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Dzieci bardzo mocno zaangażowały się w rywalizację sportową
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ZA ODRĄ
STRONY  STRONY  

Przypominamy, że czynny jest 
już Punkt Selektywnej Zbiórki 
Odpadów Komunalnych PSZOK 
przy oczyszczalni ścieków. 
Przyjmuje on wyłącznie odpady selektywne 
i tylko od tych mieszkańców gminy, którzy 
okażą się aktualną umową/rachunkiem za 
odbiór śmieci. Punkt czynny jest dwa razy 
w tygodniu: środa w godz. 13-17 i sobota 
10-14. Szczegółowy regulamin na www.win-
sko.pl. 

Ptasi targ
Po raz czwarty odbędzie się Giełda Ptaków 
ozdobnych (i nie tylko) na placu targowym 
„Mój Rynek” w Wińsku. Trzecia niedziela 
miesiąca wypada 16 czerwca. Zapraszamy!

Blisko
Dla własnego bezpieczeństwa oraz z cieka-
wości zachęcamy do uruchomienia aplikacji 
„Blisko”. Korzystanie z niej jest bezpłatne. 

2 000 zł do oczyszczalni
Coraz większym zainteresowaniem cieszą się 
przydomowe ekologiczne oczyszczalnie ście-
ków. Przypominamy, że gmina dopłaca do 
każdej instalacji 2 tys. zł. Szczegółowe wa-
runki i dokładne informacje można uzyskać 
w Urzędzie Gminy w Wińsku – pokój nr 3 lub 

tel. 71 38 04 229.
Jednocześnie informujemy, że za nie-

legalny wywóz nieczystości lub wy-
puszczanie ścieków do środowi-

ska grożą wysokie kary. Wy-
rywkowe kontrole będą prze-
prowadzane już w tym mie-
siącu. 

www.winsko.pl

WAŻNE

 » Minister Beata 
Kempa odwiedziła 
gminę Wińsko. Była 
to już kolejna jej 
wizyta w naszych 
progach.

Tym razem nie było tra-
dycyjnego zebrania 
z mieszkańcami, ale 

objazd po terenie. Inwesty-
cje, remonty, zagospodaro-
wane pustostany. Dom repa-
triantów w Rudawie, plac 
nad stawami w Przyboro-
wie, dwór do zagospodaro-
wania w Smogorzówku, żło-
bek w Iwnie, remiza i plac na 
salę gimnastyczną w Orzesz-
kowie, świetlice w przebudo-
wie….. W Wińsku Senior+, 
plac targowy, Mała Szko-
ła do adaptacji na kolejny 
żłobek, kościół św. Trój-
cy z wieżą w remoncie. 
Te i wiele innych miejsc. 
W końcu obiad w Malinów-
ce i rozmowy o planach na 
przyszłość.

– Jestem pod wrażeniem. 
Będę was stawiać za przy-
kład: ile można zrobić w jed-

nej kadencji! –  powiedziała 
na pożegnanie minister Bea-
ta Kempa. 

Minister rzeczywiście 
może obiektywnie ocenić, 
jak zmieniła się nasza gmi-
na w ciągu ostatnich kilku 
lat, ponieważ była to jej trze-
cia wizyta w Wińsku. Ostat-
nio odwiedziła nas dokładnie 

Minister stawia 
nas za przykład! 

Kempa 1

Kempa nr 6

Minister Beatę Kempę 
oprowadzała po Wiń-
sku wójt Jolanta Kry-
sowata-Zielnica 

rok temu – z okazji Powiato-
wego Dnia Strażaka. 

Następnym razem Bea-
ta Kempa odwiedzi gminę 
Wińsko jako posłanka do 
Parlamentu Europejskiego. 
W gminie Wińsko otrzyma-
ła 65 proc. wszystkich odda-
nych w tych wyborach gło-
sów.  /red/

Odnowione nie-
dawno targowisko 
to jednym z miejsc, 

którymi możemy 
się dziś chwalić
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” OSA czyli Otwarta Strefa 
Aktywności będzie 
miejscem dostępnym dla 
każdego mieszkańca 
Krzelowa  

WIŃSKO

Zmiana powiatu  » Pierwsza wiadomość to OSA. Ogromny, ale 
wyposażony tylko częściowo i to w zabawki dla 
dzieci najmłodszych plac zabaw przy szkole 
w Krzelowie, jest ogólnie dostępny dla wszystkich 
dzieci przez cały dzień. Usytuowanie na tym samym 
obszarze urządzeń Otwartej Strefy Aktywności 
(dzięki dofinansowaniu z Ministerstwa Sportu 
i Turystyki) uzupełni ofertę dla dzieci starszych, 
młodzieży i seniorów. Obok znajduje się otwarte 
przed dwoma laty boisko wielofunkcyjne, również 
ogólnodostępne przez cały dzień, a nie tylko na 
potrzeby lekcji WF.

Dzięki temu od świtu do 
zmierzchu podwórko szkol-
ne będzie tętniło życiem – cie-

szy się Lech Pawłowski, który w pra-
cę na rzecz szkoły i całej miejsco-
wości zawsze wkładał dużo serca. 
Efekt jego starań to m.in. oczyszcze-
nie i ogrodzenie stawu, zamienianie 
go w bezpieczną ślizgawkę na zimę, 
parking wokół stawu i altana na pla-
cu zabaw. 

– Teraz dojdzie OSA, to już pew-
ne. Z czasem skocznia, kawałek 
bieżni – wylicza dyrektor szkoły 
w Krzelowie Robert Brojek. – Mamy 
z panem Lechem szerokie plany. 

– Na boisku Komety lada dzień 
pojawią się nowe wiaty dla zawod-
ników i sędziów. Następny rok to 
kolejne nowe trybuny. Będzie tak, 
jak powinno być – zapewnia Lech 
Pawłowski. 

Jeszcze tego lata planowany jest 
remont drogi za świetlicą (najpierw 
trzeba zrobić tam porządek z wodo-
ciągiem), pogłębienie (żeby woda 
nie spływała ludziom na podwór-
ka) i utwardzenie. Cała podbudowa 
przygotowana zostanie pod asfalt, 
który pojawi się w następnym eta-
pie. Przy okazji wydzielona zostanie 
część działki przy remizie tak, żeby 
w przyszłości można było ją rozbu-
dować. – Skoro Orzeszków dosta-
je w tym roku nowy wóz, to kiedyś 
i my się doczekamy – mówi z prze-
konaniem Lech Pawłowski. – Do 
tego remont polnej drogi gminnej 
na cmentarz, aż do drugiego parkin-
gu, również tego lata. Nie udało się to 
w poprzedniej kadencji, obecnie jest 
już możliwe – dodaje.

– Para-
fianie chodzi-
li do tej pory drogą, 
a właściwie działką nale-
żącą do Nadleśnictwa – wyjaśnia 
wójt Jolanta Krysowata-Zielnica. – 
Przyszedł czas, żeby sprawy uporząd-
kować na tyle, na ile nas stać i działać 
zgodnie z prawem. 

Inne oczekiwania mają miesz-
kańcy osiedla bloków wielorodzin-
nych. Przy budynkach znajduje się 
spora działka gminna, która kiedyś 
służyła za boisko i plac zabaw. Czy 

nadal 
powin-

na pełnić 
taką funkcję? 

– Mieszkańcy 
muszą się sami na ten temat wypo-
wiedzieć. Może mają inny pomysł? 
Liczę na ich obecność na zebraniu 
sołeckim – podkreśla wójt Jolanta 
Krysowata-Zielnica. – Krzelów to 
duża miejscowość, druga w gminie 
po Wińsku. Do 1978 roku stanowi-
ła osobną gminę. Nic dziwnego, że 
i potrzeby ma większe.

Nowe w Orzeszkowie 
Orzeszków – jedna z większych miejscowości gminy Wińsko, położona wśród lasów, przy linii kolejowej, 
raptem dwie stacje od Ścinawy – ma ostatnio szczęście do nowości.

Nowy wóz strażacki 
dla OSP Orzeszków

To trzeci nowy wóz w gmi-
nie w ciągu ostatnich pięciu lat. 
W 2014 r. taki prezent otrzy-
mała OSP Wińsko, w 2017 r. – 
OSP Smogorzów Wielki i teraz 
przyszła pora na OSP Orzesz-
ków. Przed dwoma laty Jaro-
sław Kozak, gminny komendant 
ochrony przeciwpożarowej gmi-
ny Wińsko, powiedział, że dopó-
ki wóz nie wyjedzie z fabryki, 
woli się nie cieszyć.

– Wtedy okupiliśmy zakup 
nowego wozu dla Smogorzowa 
Wielkiego ogromnymi proble-
mami, konfliktem w radzie gmi-
ny i strasznymi nerwami. Teraz 
sprawy idą zupełnie inaczej. Jest 
stuprocentowa zgoda rady na 
dofinansowanie i wielka nadzie-
ja dla Orzeszkowa, że z nowym 
wozem OSP Orzeszków znaj-
dzie się w Krajowym Systemie 
Ratowniczo-Gaśniczym. Teraz 
też cieszę się po cichu, aż wóz nie 
wyjedzie z fabryki. To mi zosta-
ło.

Mieszkańcy Orzeszkowa cie-
szą się głośno. 

Pospolite ruszenie
Nowy sołtys Marek Podbu-

cki, również jest strażakiem-
-ochotnikiem.  Wraz z kolega-
mi, nie tylko strażakami, ruszył 
do pracy. Przygotowali teren pod 
przebudowę remizy, bo przyszły 
nowy wóz może się tu nie zmieś-
cić. 

W Orzeszkowie jest już nowy 
wodociąg, nowa oczyszczalnia 
przy szkole i na boisku KS Victo-
ria, w drodze są nowe ogrodze-
nie pola gry i wiaty dla zawod-
ników. Działka na boisko wie-
lofunkcyjne i nową salę gimna-
styczną przy szkole podstawowej 
już kupiona. Do tego nowa wia-
ta rowerowa przy stacji PKP oraz 
parking ze starego boiska asfalto-
wego przy torach. 

Najnowsza wiadomość: 
w Orzeszkowie powstanie 
Otwarta Strefa Aktywności OSA 
w wersji max. Oznacza to spraw-
nościowy plac zabaw dla dzieci, 
siłownię dla młodzieży i doro-
słych, strefę relaksu z ławeczka-
mi i szachami dla seniorów. Wie-
lopokoleniowe miejsce, w któ-
rym nikt się nie nudzi. Wiado-

mość o decyzji Ministra Spor-
tu, Turystyki i Rekreacji o dofi-
nansowaniu OSA przyszła tego 
samego dnia, w którym z rąk 
wojewody strażacy odbierali 
promesę na wóz. 

Pilne!
Boczne drogi wołają o asfalt. 

Bardzo potrzebna jest sygnali-
zacja dźwiękowo-świetlna na 
bocznym przejeździe kolejo-
wym, nowy chodnik do szko-
ły i kawałek asfaltu na bocznych 
drogach. Konieczna jest roz-
biórka potężnej, niebezpiecznie 
walącej się stodoły, która ma kil-
ku właścicieli, a z jednym z nich 
trudno się porozumieć. 

Potrzebni są także nowi sąsie-
dzi. Na nowych właścicieli czeka 
kilka atrakcyjnych działek pod 
budowę domów jednorodzin-
nych lub bliźniaków.

Miał też powstać tuż za 
Orzeszkowem – za torami – tor 
crossowy, ale część mieszkań-
ców wypowiedziała się przeciw-
ko temu przedsięwzięciu, więc 
trzeba ich głos uszanować. Tor 
powstanie, ale gdzie indziej.  

Nowe w Głębowicach 

Ośrodek Zdrowia w Głę-
bowicach jest najmniej-
szy w gminie, a prawdo-
podobnie także na Dol-
nym Śląsku. – Choć dzia-
ła w ograniczonym za-
kresie i tylko w niektóre 
dni tygodnia, należy go 
utrzymywać, a nawet 
w niego inwestować – 
zaznacza Agnieszka 
Okienko z Rady Społecz-
nej SP ZOZ, reprezentują-
ca Głębowice. – Mieszka 
tu wiele osób starszych, 
dla których bliskość 
Ośrodka to nie tylko wy-
goda, ale i poczucie bez-
pieczeństwa – dodaje.
Jeszcze tego lata w głębo-
wickim ośrodku zostanie 
wykonana nowa instalacja 
grzewcza.
– Modernizacja kotłowni, 
a właściwie wykonanie no-
wej, ekologicznej i ekono-
micznej instalacji centralne-
go ogrzewania gazem pro-
pan to zadanie dwuetapo-
we – wyjaśnia Elżbieta 
Magda, dyrektor SP ZOZ 
Wińsko, w skład którego 
wchodzi ośrodek w Głębo-
wicach. – Pierwszy etap to 
wykonanie instalacji ze-
wnętrznej, obejmujące po-
sadowienie zbiornika wraz 
z przyłączem do budynku 

na poziomie parteru.  Na-
stępnie, po wyłonieniu wy-
konawcy, planujemy roz-
prowadzenie instalacji we-
wnętrznej centralnego 
ogrzewania wraz z monta-
żem pieca.
Zakończenie prac przewi-
dziane jest na 20 sierpnia, 
czyli przed pierwszymi 
chłodami. 
Osoba, która do tej pory 
zajmowała się paleniem 
w piecu, zrzucaniem opału 
do piwnicy itp., oczywiście 
nie traci pracy. Przeciwnie, 
dostanie nowe zadania 
w Ośrodku Zdrowia, nie-
wątpliwie lżejsze od do-
tychczasowych. 
Na wniosek Rady Społecz-
nej przy SP ZOZ w następ-
nym etapie zostaną przy-
gotowanee miejsca parkin-
gowe na podwórku. 
Zwiększy to wygodę i bez-
pieczeństwo, szczególnie 
osób starszych i dzieci, któ-
re są przywożone do leka-
rza. 
Jakie inne nowości czekają 
Głębowice w tym roku? 
Pod końcu czerwca ruszy 
rekultywacja płyty boiska 
i utworzenie miejsc posto-
jowych przy boisku, które 
będą służyć także szkole 
(nauczycielom i rodzicom). 

Po wakacjach zniknie 
problem blokowania tzw. 
ronda przez samochody 
pracowników szkoły. Po-
wstanie nowe przejście dla 
pieszych i furtka. 
– Na podwórku szkolnym 
powinien powstać mały 
plac zabaw dla najmłod-
szych dzieci, choćby z fun-
duszu sołeckiego cokol-
wiek na początek  – pod-
kreśla Agnieszka Okienko. 
– Gmina pewnie coś wtedy 

dołoży. Starsze dzieci, mło-
dzież i dorośli mają OSA 
przy boisku. Mały plac za-
baw bezpośrednio przy 
szkole jest potrzebny, żeby 
przedszkolaki i młodsze 
klasy miały co robić na 
przerwie. Byłoby wygod-
nie i bezpiecznie.

Nowe w Krzelowie 

Nowe w Głębowicach Nowe w Głębowicach Nowe w Głębowicach Nowe w Głębowicach Nowe w Głębowicach 

Promesę na nowy wóz strażacki przekazał wojewoda dolnośląski 
Paweł Hreniak

Mieszkańcy chętnie angażują się 
w prace przy rozbudowie lokalne-
go boiska  Fo
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Boisko w Głębowicach 
będzie miało odnowioną płytę

Gazowe ogrzewanie to 
jedno z udogodnień, jakie 
pojawi się w Ośrodku 
Zdrowia
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Stajnia Gryżyce zaprasza na wakacje w gminie Wińsko
Na skraju sosnowego lasu, między Kozowem a Dąbiem, znajduje się gospodarstwo Magdaleny i Pawła Parkitnych. Tym 
miejscem próbują się także dzielić z innymi – szczególnie z tymi, którzy kochają konie lub chcą rozpocząć swoją przygodę na 
końskim grzbiecie. 

To już drugie pokolenie Parkitnych, 
które zajmuje się hodowlą koni. Rośnie 
trzecie.

– Był czas, kiedy trzeba było na chwi-
lę zostawić pasję i zająć się pracą zarob-
kową. Wyjechaliśmy z Polski, żeby 
zarobić trochę pieniędzy. To był waru-
nek konieczny, żeby myśleć o własnym 
gospodarstwie i hodowli. Miało być na 
chwilę, a wyszło kilka lat – opowiadają 
właściciele Stajni.

Po powrocie do kraju Parkitni zaczę-
li poszukiwania miejsca do osiedlenia. 
– Nie było łatwo znaleźć ciekawą loka-
lizację. Dzwoniliśmy w wiele miejsc, 
przejechaliśmy sporo kilometrów. Kie-
dy w końcu trafiliśmy do Gryżyc, to 
był strzał w dziesiątkę! Zauroczyła nas 
gmina Wińsko, okolica, las, pola – opo-
wiadają.

Stajnia Gryżyce organizuje tak-

że „wakacje w siod-
le”, czyli letnie obo-
zy dla dzieci i mło-
dzieży. To nie tyl-
ko nauka jaz-
dy konnej, ale 
też powożenia, 
lonżowania czy 
woltyżerki. Moż-
na przejechać się 
także bryczką po 
okolicy. 

– Pierwszą rzeczą, 
jaką robimy na początku tur-
nusu, to prosimy o wyłączenie telefo-
nów komórkowych. Wakacje u nas 
w gospodarstwie są czasem pewnego 
ograniczenia udogodnień cywilizacyj-
nych – podkreśla Paweł Parkitny, ale 
dodaje, że jest moment w ciągu dnia, 
żeby „posiedzieć na smartfonie”.

W Stajni Gryżyce na 
stałe mieszka około 20 

koni i kucy, w tym 
spora część koni 
pochodzi z własnej 
hodowli gospoda-
rzy. Zwierzęta są 
ułożone, spokojne 
i chętne do współ-

pracy. Cały sekret 
tkwi w tym, że spędza-

ją one całe dnie na wielo-
hektarowych polach, a nie 

w ciasnych zagrodach.
Dodatkową atrakcją są kozy. – 

Miały być u nas dosłownie na chwi-
lę, tylko do popilnowania. Jednak sta-
do kóz się rozrosło i tak już pozosta-
ło. One są bardzo przyjazne i stano-
wią dodatkową atrakcję dla najmłod-
szych.

Drogi już 
tego lata
Oczekujemy na rozstrzygnię-
cie konkursu na środki rządo-
we z Funduszu Dróg Samorzą-
dowych na duże zadania dro-
gowe. Tymczasem tego lata 
ze środków Funduszu Ochro-
ny Gruntów Rolnych i włas-
nych przebudujemy drogę 
gminną z Rudawy od świetlicy 
do Stryjna (asfalt) oraz odci-
nek od ul. Piłsudskiego do 
pierwszego budynku przy ul. 
Akacjowej w Wińsku (asfalt), 
ponieważ wody spływające ze 
skarpy niszczą nawierzchnię 
chodnika, ścieżki rowerowej 
i jezdni ul. Piłsudskiego. Po-
nadto nową nawierzchnię 
otrzyma chodnik-deptak przy 
ul. Mickiewicza, na długości 
od Witosa do placu zabaw.
Oprócz tego niektóre drogi 
będą remontowane w techno-
logii korytowania i utwardze-
nia (jako podbudowa pod 
przyszłe pokrycie asfaltem) 
lub wyrównania i utwardze-
nia. Będą to: 
  Rudawa – na tyłach wsi 

od strony stawu, 
  Kozowo – dojazd do tzw. 

szkoły, 
  Krzelów – za świetlicą

i na cmentarz,
  Wińsko – ul. Polna 

(od Witosa do rozwidlenia), 
  Małowice przy boisku 

i SUW,
  drogi polne Smogorzówek 

– Domanice i Smogorzów 
Wielki – Baszyn. 

Na decyzję o innych zada-
niach drogowych musimy po-
czekać do rozstrzygnięcia kon-
kursu na dofinansowanie 
z FDS i analizę możliwości fi-
nansowych gminy po skalku-
lowaniu udziału własnego 
w dużych zadaniach.

 » W Wińsku odbyła 
się Pierwsza Gminna 
Matematyczna Gra 
Terenowa. 
W zawodach 
startowali uczniowie 
siódmych klas 
wszystkich naszych 
szkół podstawowych.

Rywalizacja polegała na 
pokonaniu trasy wyzna-
czonej w terenie. Źród-

łem informacji dla każdej dru-
żyny była mapa Wińska, a prze-
wodnikami drużyn byli trzecio-
klasiści z gimnazjum. Na trasie 
biegu zaplanowano 14 punk-
tów kontrolnych z zadaniami 
matematycznymi. Ostatnie, 
15. zadanie uczniowie rozwią-
zywali na mecie czyli w szkole.

Wygrali uczniowie z Wiń-
ska, na miejscu drugim uplaso-
wali się uczniowie z Krzelowa, 
na miejscu trzecim – z Orzeszko-
wa, na czwartym – z Głębowic.

Przy okazji warto wspo-
mnieć, że pełną parą idzie rea-
lizacja projektu „Uczymy się 
dla siebie czyli nowoczesna 
edukacja w gminie Wińsko”. 
Wart 1 679 035,20 zł projekt 
w całości finansowany jest ze 
środków unijnych, a dokład-
niej Regionalnego Programu 
Operacyjnego Województwa 
Dolnośląskiego.  Dzięki nie-
mu uczniowie z naszej gmi-
ny zyskają nowoczesny sprzęt 
komputerowy i audiowizu-
alny, laboratoria, klasy tema-
tyczne, wyprawy naukowe, 
doświadczenia jak z bajki. Jak 
tak dalej pójdzie, najmłod-
si mieszkańcy gminy Wińsko 
nie będą chcieli wakacji… 

 nie ma!
»» W Wińsku odbyła 
się Pierwsza Gminna 

W Wińsku odbyła 
się Pierwsza Gminna 

W Wińsku odbyła 

Matematyczna Gra 

Nudy
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 Urząd Gminy Wińsko – ul. Plac Wolności 2, 56-160 Wińsko, woj. dolnośląskie 
 Tel. 71 38 04 200  Fax. 71 38 98 366   NIP: 917-11-60-904  REGON: 000542008

Z ogłoszeniami dotyczącymi nieruchomości można zapoznać się w Referacie Gospodarki Nieruchomościami i Ochrony Środowiska w Urzędzie Gminy Wińsko. Szczegółowe informacje można uzyskać w pokoju nr 3 i pod nr. tel. 71 38 04 229.
Ogłoszenia podane są na stronach internetowych www.winsko.pl,w Biuletynie Informacji Publicznej Gminy Wińsko www.bip.winsko.pl, na tablicach ogłoszeń w siedzibie Urzędu Gminy i miejscowościach oraz w  gazecie „Wiadomości Lubińskie”.

Nr konta, na które należy wpłać wadium: Gmina Wińsko PKO BP 07 1020 5226 0000 6602 0527 6458. Dowód wpłaty wadium należy przedłożyć komisji w dniu przetargu.

www.winsko.pl

WYCIĄG Z OGŁOSZEŃ 
WÓJTA GMINY WIŃSKO

w sprawie podania do publicznej wiadomości nieruchomości z terenu Gminy Wińsko przeznaczonych do sprzedaży w drodze przetargu ustnego nieograniczonego 

Poz. Obręb Księga wieczysta Nr działki Pow. w ha Opis nieruchomości Przeznaczenie w planie
zagospodarowania

Wysokość i termin 
wniesienia wadium Cena Termin zapłaty Data i miejsce przetargu

1 Morzyna WR1L/00036068/6 216/3 0,2192 Pastwiska trwałe

Brak planu 
zagospodarowania 

przestrzennego

3.000 zł do 05.07.2019 r. 17.000,00

Przed 
zawarciem aktu 

notarialnego

08.07.2019 r., pokój nr 12, 
godz. 11.00

2 Morzyna WR1L/00029755/7 216/2 0,2136 Pastwiska trwałe 3.000 zł do 05.07.2019 r. 17.500,00
08.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 11.00

3 Morzyna WR1L/00024449/4 113 0,2029 Grunty orne RV 500 zł do 05.07.2019 r. 5.000,00
08.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 11.00

4 Morzyna WR1L/00024450/4 58 0,4349
Zurbanizowane tereny niezabudowa-

ne, pastwiska trwałe, grunty orne 
5000 zł do 05.07.2019 r. 48.500,00

08.07.2019 r., pokój nr 12, 
godz. 11.00

5 Morzyna WR1L/00024446/3 123 0,2635 Grunty orne 2.000 zł do 05.07.2019 r. 15.000,00
08.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 11.00

6 Boraszyce Wielkie WR1L/00024063/4 62 0,6956 Pastwiska trwałe 10.000 zł do 05.07.2019 r. 51.000,00
08.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 13.00

7 Wyszęcice WR1L/00024403/0 89 0,2219 Pastwiska trwałe, grunty orne 500 zł do 05.07.2019 r. 23.000,00
08.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 15.00

8 Orzeszków WR1L/00029813/2 580/2 0,1709 Grunty orne 4.000 zł do 05.07.2019 r. 24.000,00
09.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 11.00

9
Moczydlnica
Klasztorna

WR1L/00025357/9 42/4 0,1047 Grunty orne 1.000 zł do 05.07.2019 r. 9.000,00
09.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 13.00

10 Piskorzyna WR1L/00036448 685/16 0,1227 Grunty orne

W miejscowym planie za-
gospodarowania prze-
strzennego oznaczona 

jest symbolem 7M

2.000 zł do 05.07.2019 r. 15.000,00
09.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 14.00

11 Piskorzyna WR1L/00026278/8 602 1,28 Grunty orne

Brak planu zagospodaro-
wania przestrzennego

5.000 zł do 05.07.2019 r. 30.000,00
09.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 14.00

12 Buszkowice Małe WR1L/00024067/2 110/2 0,9617
Lasy, grunty zadrzewione i zakrzaczo-

ne. Pastwiska trwałe, grunty orne, 
nieużytki

5.000 zł do 05.07.2019 r. 32.000,00
10.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 11.00

13 Budków WR1L/00024495/1 63 0,5400 Nieużytki 2.000 zł do 05.07.2019 r. 11.000,00
10.06.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 12.00

14 Brzózka WR1L/00029766/7 53/2  0,79 Grunty orne 5.000 zł do 05.07.2019 r. 30.000,00
10.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 13.00

15 Brzózka WR1L/00025369/6 54/9 0,27 Grunty orne, pastwiska trwałe 5.000 zł do 05.07.2019 r. 30.000,00
10.07.2019 r., pokój nr 12, 

godz. 13.00

  WYKAZ WÓJTA 
GMINY WIŃSKO

w sprawie podania do publicznej wiadomości wykazu nieruchomości z terenu Gminy Wińsko przeznaczonych do sprzedaży lub zamiany 

Poz. Obręb Księga wieczysta Nr działki Pow. w ha Opis nieruchomości Przeznaczenie w planie
zagospodarowania Forma sprzedaży Cena

wywoławcza Termin zapłaty Uchwała Rady Gminy

1 Wińsko WR1L/00025593/5 844/4 0,0092 Grunty orne W miejscowym planie zagospodarowania 
oznaczona jako 15MM tereny zabudowy 
mieszkaniowej oraz zabudowy usługowej

W trybie art.37 ust.2, 
pkt. 6 

3.000,00

Przed zawar-
ciem aktu nota-

rialnego

Nr VI/57/2019 z dnia 
27.02.2019 r.

2 Wińsko WR1L/00025593/5 844/3 0,0,0242 Grunty orne
W trybie art.37 ust.2, 

pkt. 6
 6.000,00

Nr VI/56/2019 z dnia 
27.02.2019  r.

3 Boraszyce Małe WR1L/00024417/1 69 0,0556

Zurbanizowane tere-
ny niezabudowane

Brak planu zagospodarowania prze-
strzennego

W trybie ustnego prze-
targu nieograniczonego

2.500,00
Nr L/ 314/98 z dnia 

15.06.1998 r.

4 Boraszyce Małe WR1L/00029752/6 70 0,0441 2.000,00
Nr L/ 314/98 z dnia 

15.06.1998 r.

5 Boraszyce Małe WR1L/00024414/0 71 0,3491 12.000,00
Nr L/ 314/98 z dnia 

15.06.1998 r.

6
Moczydlnica Klasz-

torna
WR1L/00046835/7 190/2 0,1186

Grunty zadrzewione 
i zakrzaczona na 
użytkach rolnych

22.000,00
Nr VI/50/219 z dnia 

27.02.2019 r.

7 Orzeszków WR1L/00036336/6 677/2 0,2114 Grunty orne 32.000,00
Nr XXXVII/265/2001 
z dnia 07.08.2001 r.

8 Smogorzówek WR1L/00024290/4 147/7 0,4908

Użytki kopalne

13.000,00
XV/130/2015 z dnia 

27.11.2015 r.

9 Smogorzówek WR1L/00024287/0 77 0,6418 17.000,00
XV/130/2015 z dnia 

27.11.2015 r.

10 Smogorzówek WR1L/00024288/7 79 0,9193 24.000,00
XV/130/2015 z dnia 

27.11.2015 r.

11 Rajczyn WR1L/00024487/2 187/4 1,16 Łąki trwałe, nieużytki 30.000,00
XV/130/2015 z dnia 

27.11.2015 r.

Prawo pierwszeństwa nabycia nieruchomości przysługuje byłym właścicielom i ich spadkobiercom. Zgodnie z art. 34 ust 1 pkt 1,2 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce nieruchomościami (Dz.U z 2018 r, 
poz.2204 ze zm. ) osobom, którym przysługuje pierwszeństwo w nabyciu ww. nieruchomości, wyznacza się co najmniej 6-tygodniowy termin do ich złożenia, który przypada od 6 czerwca do 22 lipca 2019 roku.


